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Kalendarz  p r a w o s ł a w n y .

W zobotę, 1 8 (3 0 ) maja, —  św. Feodota i Alek. mac*.
W niedzialę, 19 (91) maja, —  SOSZ. SW- DuohłŁ 
W poniedziałek, Z 0 maja (1 czerwca), — P. SW. Ducha.

Słońcu rmrK o (rod*. 8 min. 50, snoh. o god*. 8 min, 5.

Spostrzeżenia meteorologiczne
lUstaresaiir p riei obscrwatorjum wamawskie. 

Dnia 16 (18) Maja 1874 reku.
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K alendarz  rzym sko-ka to lick i.

W sobotą, 18 (80) maja, —  św. Feliksa pap.
W  niedzielę, 1 9 ( 3 1 )  maja, —  TrÓJCJ SV.
W poniedziałek, 10 maja (1 czerwca), —  iw. Juwenojusaa k.
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*  Goniec Urzędowy 
leg ram :

zam ieszcza n as tęp u jący  te- Nauczyciel klasy przygotowawczej, a zarazem pomoonik go-
| spodariy klasowych siedleckiego gimnazjum męzkiego Gołoborod- 

ko— na własne żądanie, z posady pomocnika gospodarzy klaso-
E m s, 14 (2 6 ) m am . N ajjaśn ie jszy  P a n  n a  d ru g i i  wych.

v v . y r i U w o l n i o n y  z o s t a ł  z e  s ł u ż b  y—  spadły z etatu b.
dzień pO p rzy b y c iu  do E m s raczy  I rozpoę fi nauczyciel historji naturalnej i jeografji płockiego gimnazjum
kuracji- W czoraj p rz y b y ł tu  N ajjaśn ie jszy  C esarz j męzkiego, radca dworu Aleksander Tołwiński —  - a—

, . T . .  , • *_______   r> I tinii.nnio n^llraftano mlinrłiirnworrn dn nat.ał.ni<ii i
N iem iecki d la  złożenia w izy ty  N ajjaśn ie jszem u r a -  
nu ; dziś w ieczorem  Cesarz W ilhelm  w yjechał z .p o ­
w ro tem  do B erlina. N a jjaśn ie jsza  K ró lo w a  W ir- 
tem b erg sk a  O lg a  M iko łajów na raczy  p rzebyw ać tu  

od so b o ty , 11 m aja. f , <it<

DZIAŁ U R Z Ę D O W Y .

* Najjaśniejszy Cesarz Niemiecki i Król Pruaki raczył u- 
dzielić: o r d e r  O r ł a  C z e r w o n e g o  2 - e j  k i a  s y adju- 
tantowi Jego Cesarskiej Wysokości Wielkiego Księcia Konstante­
go Mikolajewicza, pułkownikowi gwardji Kirjejewowi i s r e ­
b r n e  m e d a l e  o r d e r u  O r ł a  C * e r  w o n e g  o - z  Przy­
bocznego Konwoju Jego  Cesarskiej Mości: urjadwkowi Garbuzo- 
loowi, kozakom; Laszce i Dacence.

Najjaśniejszy Pan na przyjęcie i noszenie 
Najwyżej zezwolić raczył.

orderu i medalów

z dozwoleniem
noszenia półkaftana mundurowego, do ostatniej jego posady przy­
wiązanego.

W y  k r e ś l a j ą  s i ę  z l i s t ,  z m a r l i :  lekarz kaliskiego
gimnazjum męzkiego Adolf Sturm— 20 grudnia 187 3 roku i pi­
sarz częstochowskiego progimnazjum męzkiego Jan  Oszczenkow— 
24 Stycznia 18 74 roku.

* Najjaśniejszy Pan, 27 kwietnia r. b., Najmiłościwiej raczył 
upoważnić do przyjęcia i noszenia udzielonego przez N ajjaśniej-  
izego Cesarza Austrjaokiego, dowódcy dywizjonu kozaków K u­
bańskich, pułkownikowi Eubaszewskiemu— k o m a n d o r s k i e- 
g o  k r z y ż a o r d e r u  F r a n c i s z k  a - J  ó z e f  a.

* Najjaśniejszy Król W irtembergski raczył udzielić: o f i c e r ­
s k i  k r z y ż  o r d e r u  K o r o n y  —  adjutantowi Jego C esar­
skiej Wysokości Wielkiego Księcia Konstantego Mikolajewicza, 
rotmistrzowi gwardji baronowi Ramsayowi i s r e b r n e  m e d a ­
l e  n a  . w s t ą ż c e  o r d e r u  K o r o n y —  z Przybocznego 
Konwoju Jego Cesarskiej Mości: urjadnikowi Garbuzowowi, ko- 
zakom: Laszce i Daczence.

Najjaśniejszy Pan, na przyjęcie i noszenie orderu i medalów, 
Najwyżej zezwolić raczył. )

* Najjaśniejszy Pan, 19 kwietnia r. b., Najmiłościwiej raczył 
zezwolić na przyjęcie i noszenie udzielonych przez Najjaśniejsze­
go Cesarza Austrjackiego niżej wymienionym stopniom znajdujące­
go się w Warszawie dywizjonu kozaków Kubańskich, orderów i 
krzyżów F r  a n c i  s z k a-J ó z a f  a: o r d e r  3 - e j  k l a s y —  
setnikowi Pieumiewowi i chorążemu Żdance; k r z y ż e  u s t a ­
n o w i o n e  d l a  p o d o f i c e r ó w :  z k o r o n  ą -p o d c h o rą ż e - 
mu-junkrowi Szarapowi i urjadnikowi Skidanowowi; b e z  k o ­
r o n  y— prykainym: Kosotopowi i Trubicynowi.

* Komitet Telegrafów. Na stacji Jewlewskiej (w gu­
bernji Tobolskiej), otwarte zostało przyjmowanie de­
pesz korespondencji wewnętrznej na ozas żeglugi.

* W  okólniku Warszawskiego okręgu naukowego za luty,
zamieszczone jest:

Z rozporządzenia Zwierzchrfości Warszawskiego okręgu nau­
kowego:

M i a n o w a n i  z o s t a l i :  Nauczyciel języków łacińskiego i 
greckiego I-go warszawskiego gimnazjum męzkiego, protojerej ka­
tedralny Filip Djaczan—p. o. docenta Cesarskiego warszawskie­
go uniwersytetu na katedrze języka greckiego, z pozostawieniem 
na zajmowanej posadzie.

Lekarz Edward-Aleksandcr K lin k — nadetatowym ordynatorem 
kliniki gyfilityozn'-j Cesarskiego uniwersytetu warszawskiego.

Lekarz wolno-praktykujący Kazimierz Mieszczański p. o.
lekarza kaliskiego gimnazjum męzkiego. , .

P  o nauczyciela języka niem.eck.ego siedleck.ego glmnazjum 
męzkiego Jan  S w ir n iu k -pomocnikiem gospodarzy klasowych po- 
mienionego gimnazjum, z pozostawieniem na posadzie nauczyciela.

P o r u c z o n y z o s t  a ł w y k ł a d: Nauczycielowi matema­
tyki, fizyki, jeografji i  nauk przyrodzonych Siedlec nego g,mna- 
zjum męzkiego, radcy stanu Iwanowowi —  lekcij w sie leckiem 
gimnazjum żeńskiem, z poruczeniem mu zawiadywania temże gi­
mnazjum. ..

Księdzu Piotrowi Bidaczewskiemu  —  lekcij religp wj znania
Prawosławnego w łodzińskiej wyższej szkole rzemieślniczej.

Nauczycielowi klasy przygotowawczej siedleckiego gimnazjum 
męzkiego Gołoborodce— oprócz bezpośrednich obowiązków, lekcij 
kaligrafij w klasie przygotowawczej tegoż gimnazjum, na miejsce 
nauczyciela siedleckiego gimnazjum męzkięgo Osipowa, któremu 
Pornczone zostały lekcje kaligrafji w dwóch oddziałach klas tegoż
gimnazjum. . . . , •

Nauczycielowi siedleckiego gimnazjum męzkiego Smajskie- 
m u -z a m ia s t lekcij kaligrafji w oddziałach klas, lekcje arytme­
tyki w oddziale 1-ej klasy na miejsce nauęzyciela Gołobarodkl,

Z a t w i e r d z o n y  z o s t a ł  n a  p o s a d z i e — p. o. nau- 
«*yciela języka niemieckiego V-go warszawskiego gimnazjum Ka-
*°1 kapłański. ,

U w o l n i e n i  z o s t a l i  z p o s a d :  nadzwyczajny profe.
*Or i sekretarz fakultetu historyczno-filologicznego Cesarskiego 
Warszawskiego uniwersytetu Pawiiiski—os. własne żądanie, z po- 
®»dy sekretarza pomienionego fakultetu. ,

Mianowany nauczycielem języka francuzkiego ie s lego gi 
mtuzjuni męzkiego, radca dworu SumarokfXW— i  p®wodu nie»tąr 
Wienitt się do obowiązków.

* Magistrat Miasta Warszawy podaje do powszechnej wia­
domości, . że targ główny na wełnę, stosownie do postanowienia 
JW . Warszawskiego Jenerał-Grubernatora z dnia 2 7 kwietnia (9 
maja) r. b. za M  7,5 04 , rozpocznie się w Warszawie jak  lat 
zeszłych, w d, 8 (1 5 ) czerwca r. b. i trwać będzie dni cztery.

W agi i pomosty na trzy dni przed rozpoczęciem targu, urzą­
dzone będą na placu bankowym przy ulicy Nowogrodzkiej, obok 
składów Banku Polskiego, do przeważania i składania dostawia­
nej wełny.

Ustanowiona pod przewodnictwem p. o. Prezydenta miasta, 
oddzielna Deputacja Jarmarczna, w skład której, powołanemi zo­
stali między innemi znakomitsi przemysłowcy, w powyższym cza­
sie czynności swoje rozpocznie, i wszelkie ułatwienia tak produ­
centom jako i kupującym, zapewnić będzie się starała.

W alna ua targ przywieziona, powinna być zaopatrzoną w świa­
dectwa miejscowego pochodzenia, że jest krajową i że pochodzi 
z owiec zdrowych i z miejsca, w którym zaraza ani na owce, a- 
n i  n a  b y d ło  n ie  is tn ia ła .

Świadectwa te na papierze stemplowym ceny kop. 15 i przez 
Wójtów i Gmin lub Burmistrzów Miast, z oznaczeniom wsi lub 
miasta, powiatu i gubernji, przy wyciśnięciu pieczęci urzędowej, 
za rzetelność poświadczane, oddawane być mają w rogatkach Ofi­
cjalistom, do ekspedycji wełny przeznaczonym.

W celu dokładniejszego skontrolowania ilości wełny krajowej, 
wyrażoną być ma w pomienionyeh świadectwach Wójtów i Bur­
mistrzów, waga wełny w pudach i funtach, tudzież znaki na wań­
tuchach znajdujące się.

Dla ułatwienia producentom, zwykłych formalności przy wpro­
wadzaniu wełny do Warszawy, służbie miejskiej wydane zostaną 
odpowiednie rozporządzenia.

Wiadomo że wełna krajowa, stanowi jeden z najważniejszych 
przedmiotów handlu wywozowego; zwraca się przeto uwagę wła­
ścicieli owczarń, na potrzebę starannego mycia owiec, klasyfiko­
wanie ich przed strzyżą i pakowanie wełny ostrożnie, bez targa­
nia runa, które ma być wiązane średnim szpagatem, nie zaś gru- 
bemi sznurkami, i pakowane w wańtuchy, nie: przenoszące wagi 
zwykle w handlu używanej.

Szczególniej baczyć należy, aby wełna z owiec zdrowych, nie 
była rnięszaną z wełną opadłą lub oskubaną.

W ańtuchy nie powiuny być łatane, ani szyte na zewnątrz, 
gdyż to przy wywozie za granicę, może wzniecić podejrzenie, że 
wełna w czasie transportu, uległa zmianie, ze szkodą nabywcy.

W ogólności, w przygotowaniu wańtuchów, stosować się na­
leży do przyjętego powszechnie zwyczaju, aby płótno o ile mo­
żna, było co do grubości średniego gatunku, po zeszyciu zaś te ­
go płótna w trzy bryty, długość wańtucha nie powinna przenosić 

arszyna.
Od dopełniania powyższych warunków, zależą korzyści lub 

straty producentów, tudzież powiększenie coroczne konkurencji 
lub odstręCzenie nabywców.

Chociaż targ rozpoczyna się w d, 3 (1 6 )  czerwca, ważenie 
jednak dopełniane będzie na trzy dui wcześniej, to jest w d. 31 
maja (12 czerwca), oraz 1 .(1 3 )  i 2 (1 4 ) czerwca roku bieżą­
cego.

Opłata ód wagi po kopiejek dwie od puda jest ustauowiona.
Jeżeliby w ciągu trwania targu, zaszła potrzeba powtórnego 

przeważenia wełny, żadna z tego tytułu oplata, wymaganą nie bę­
dzie, również bez żadnej opłaty, oddawane będą do składania 
wełny pomosty z wystawami.

Zwraca się. uwagę właścicieli wełny na to, że zwózka tejże 
na plac targowy, w poprzednich latach dopełniała się zbyt późno, tak, 
że kupcy zagraniczni, napotykali trudności w nabywania nieprze- 
ważonej wełny, że spiesząc na inne targi wełniane, otwierające 
się prawie jednocześnie za granicą, wracali napowrót, pozosta­
wiając miejscowym ajentom lub przekupniom wszystkie obroty 
handlowe, które zapewne nie wypadały na korzyść sprzedających. 
Dla zabezpieczenia zatem własnego swego interesu, pod wzglę­
dem korzystnego zbytu wełny, właściciele tajże, powinni pośpie­
szyć ze zwózką wełny tak, ażeby przewaga jej mogła być usku­
tecznioną przed otwarciem jarmarku, a tern samem, ażeby kup­
cy zagraniczni, mogli osobiście dokonać kupna i zdążyć na inne 
place jarmarczne.1

w powiatach:
Augustowskim od 4 do 25 kwie­

tnia................................................................. 3 6 8  — 1
Kałwaryjskim od 6  do 19 kwie­

tnia  ................................................... 3 — 1 2  —
Marjampolskim do 16 kwietnia. 47 47 35 24 35

(Gon. Urzęd.).

L I S T A
I t e w i r ó w  P o w o ł a n i a

do odbywania obowiązku służby wojskowej.
(Dalszy ciąg l).

Rewiry po­
wołania, 

z wskazaniem 
punktów po­

wołania.

Miasta i gminy wchodzące do składu rewirów.

Rewira po­
wołania, 

z wskazaniem 
punktów po­

wołania.

Miasta i gminy wehodaące do składu rewirów.
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Opatów.
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Pierwszy.
Miasto
Lipno.

Pierwszy.
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Mława.

Pierwszy.
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Płońsk.

Pierwszy.
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Prasnysz.

Pierwszy.
Miasto
Rypin.

Pierwszy.
Miasto
Sierpc.

Pierwszy.
Miasto

Ciechanów.

' Pierwszy.
Miasto 

i Radom.

I
i
'  Pierwszy.
' Miasto 
Kozienice.

Wykaz biegu naturalnej ospy, według urzędowych do­
niesień , nadesłanych do Departamentu Lekarskiego od 

5 do 12 m aja 1874 roku

W gubernji Płockiej-. 
w powiecie Prasnyskim do 25

kwietnia . • •. • • . . • • •
W gubernji Suwułkskisj-.
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Pierwsty.
Osada
Iłża.

W  G U B E R N JI P Ł O C K IE J.
Powiat Płocki.

Miasto Płock, miasto Wyszogród.
Gminy: Brwilno, Bielino, Gór(t, Drobin, 

Zągoty, Kleniewo, Lelice, Ł ubki, M aj­
ki, Mąkolin, Ramutówko, Rembowo,Rc- 
gozino, Swięcice, Starozręby.

Powiat Lipnowski.
Miasto Lipno, z wójtostwem B orek i ru- 

munkami Lipno, miasto D ibrzyń.
jGuiiny: Brudzeń, Bobrowniki, Dobrzejewi- 

ce, Kikół, Kłokock, Mazowsze, No­
wogród, Osiek, Obrowo, Osówka, 
O leszno, Skępe, Tłuchowo, Chalin, 
Czarne, Szpetal, Jastrzębie.

Powiat Mławski.
Miasto Mława.
Gminy: Zieluó, Dębsk, Kosiny, Dąbrowa, 

Ratowo, Mostowo, Rozwozin, Mława, 
Zielona, Stupsk, Szczepkowo, Nieehło- 
nin, Turza, Unierzysz.

Powiat Płoński.
Miasto Płońsk, miasto Zakroczym.
Gminy: Błędówko, Wójty-Zamostie, W y- 

chodc, Dzięktarzewo, Załuski, Kucha- 
ry, Modzele, Naruszewo, Pomieohowo, 
Sarbiewo, Sarnowo, Sielec, Sochocin, 
Strużęcin, Szumlin.

Powiat Prasnyslci.
Miasto Prasnysz, osady: Chorzele, Janów.
Gminy: Chojnowo, Karwacz, Jednorożec, 

Bugzy-Płoskie, Krzynowłoga-W ielka, 
Krzynowłoga-M ała, Baranów, Dzierz- 
gów, Zaręby.

Powiat Rypiński
Miasto Rypin.
G m iny: S tarorypin, Czerm in, Pręczki,

Dzierzno, Rogowo, Chrostkowo, Gujsk, 
Dobrzyń, Sokołowo, Żule, Wąpielsk, 
Płonne, Skrwilno, Okalewo, Szczuto­
wo, Osiek.

Powiat Sierpecki.
Miasto Sierpc.
Gminy: Borkowo, B ieżuń, Białyszewo,

Gutkowo, Żuromin, Kosemin, Kbzie- 
brody, Lisewo, Rościszewo, Raciąż, 
Stawiszyn, Gradzanowo.

Powiat Ciechanowski.
Miasto Ciechanów.
Gminy: Bartoldy, Gołymin, Grudusk, Za­

lesie, M łock, Nużewo, Opinogóra, 
Ojrzeń, Regimin, Sońsk.

W G U B E R N JI R A D O M SK IE J.

Powiat Radomski.
Miasto Radom.
Gminy: Błotnica, Białobrzegi, W ielegóra, 

W ieniawa, Wolanów, W ierzbica, J e ­
dlińsk, Zakrzew, Zalesice, Gzowice, 
Gębarzów, Kowala, Kozłów, Kuczki, 
Orońsk, Przytyk, Potworów, Radom, 
Radzanów, Rogów, Stromiec, Skary­
szew.

Powiat Kozienioki.
Miasto Kozienice.
Gminy: Bobrowniki, Brzeźnica, B rzuza, 

Gniewoszew-Graniea, G óra-Puławska, 
Grabów nad Pilicą, Grabów nad W i­
słą, Jedlnia, Zwoleń, Kozienice, M a- 
rjampol, Oblasy, Policzna, Rożniszew, 
Sarnów, Sieciechów, Suskowola, Swie- 
rże-Górne, Trzebień, Tczów.

Powiat Iłżecki.
Gminy: Błaziny, W ielka-wieś, W ie rz b n ik , 

Wierzchowiska, Dziurków, Iłża, Krzy­
żanowice, Lipsko, Ł a z is k a , L u b ie n ia , 
Mirzec, Miechów, P a w ło w ic e , P ę tk o -

Pierwszy.
Miasto
Sando­
mierz.

Pierwszy.
Miasto

Opoczno.

Pierwszy.
Miasto
Końsk.

wice, Rzepin, Rzeczniów, Sienno, Ska­
rżysko, Solec, Tarczew, Chotcza, Chy- 
bice, Ciepielów, Ciszyca.

. Powiat Opatowski.
Miasto Opatów, miasto Ostrowiec.
Gminy: Baćkowice, Waśniów, Wojciecho­

wice, Gęsice, Grżegorzewice, Iwaniska, 
Kunów, Łagów, Lasocin, Malkowioe, 
Modliborzyce, Ożarów, Opatów, Piór- 
ków, Rębów, Ruda-Kościelna, Sadów, 
Słupia, Ćmielów, Częstoćice, CzytóW- 
Szlachecki, Julianów. —

Powiat Sandomierski.
Miasto Sandomierz, miasto Staszów, miasto 

Zawichost.
Gminy: Wilczyce, Wiśniowa, G órki, Dwi­

kozy, Koprzywnica, Klimontów, L ip­
nik, Łoniów, Obrazów, Osiek, Poła­
niec, Rytwiany, Samborzec, Tursko.

Powiat Opoczetisku
Miasto Opoczno z podmiejskiemi wsiami.
Gm iny: Białaczew, W ielka-W ola, Goździ­

ków, Drzewica, Zajączków, Klwów, 
Kuniczki, Kszczonów, Machory, Nie- 
wierszyn, Owczary, Opoczno, Ossa, 
Przysucha, Radonia, Rusinów, Swo- 
rzyce, Skrzyńsko, Studzianna, Stużno, 
Topolice, Unewiel, Janków.

Powiat Koniński.
Miasto Końsk, miasto Przedbórz, z przed­

mieściem, miasto Szydłowiec.
Gminy: Blizin, Borkowice, Gowarczów, 

Góry-M okre, Grodzisko, Dobromierz, 
Duraczew, Końsk, Miedzierza, N ie- 
kłań, Pianów, Przedbórz, Radoszyce, 
Ruda-M aleniecka, Skotniki, Chlewiska, 
Czermno, Szydłowiec. (d. o. n.)

*) Patrz Nr. 102 Dzień. Warsz.

DZIAŁ WEWNĘTRZNY.
WIADOMOŚCI KRAJOWE.

* Prawa gruntowe . włościan i mieszkańców miast 
prywatnych i rządowych w gubernji radomskiej, oraz
stosunki ich względem poprzednich właścicieli (obywa­
teli i skarbu) ostatecznie już są określone. Działanie 
Najwyższych ukazów z 19 lutego 1864 r. i z 28 pa­
ździernika 1866 r. rozciągnęło się w gubernji na 2,571 
zaludnionych miejscowości i dla wszystkich tyoh miej­
scowości ułożone są tabele likwidacyjne lub akta na­
dawcze; pierwszych ułożono 1,868, a drugich 703. 
W  tej liczbie w 1872 roku ułożono wiejskich aktów 
nadawczych 8 , a zatwierdzono i wprowadzono w wy­
konanie 4.

* Liczba ofiar gwałtownej i nagłej śmierci w 1872
roku w gubernji radomskiej była: 215 mężczyzn i 77 
kobiet, razem 292. Z nich umarło: w skutku zabój­
stwa 11, w skutku samobójstwa 14, w skutku nagłej 
śmierci 79, w skutku różnych wypadków 173, znale­
ziono martwych zwłok 15 obojga pici.

W  ogóle wypadków gwałtownej i nagłej śmierci 
w 1872 r. było mniej o 23 niż w 1871 r. (315).

Z ogólnej liczby ofiar gwałtownej i nagłej śmierci 
'V4 przypada na udział mężczyzn, a 1/t  na udział ko­
biet. Do ogólnej zaś liczby mieszkańców gubernji ra­
domskiej (541,993), nie naturalna śmiertelność zostaje 
w stosunku jak  1 :1 ,859 .

* W edług otrzymanych dotąd doniesień, wjlOW Wi* 
sły wyrządził następne szkody w następujących miejsco­
wościach: Na prawym brzegu zatopione zostały nizi­
ny w Pawłowicach, siedm folwarków w dobrach Ma- 
ciejowickich (własność hr. St. Zamojskiego), oraz 18 
wsi w obrębie tychże dóbr położonych. Bliżej War­
szawy uległy smutnej katastrofie majątki: Wysoozya, 
Piwonin, Otwock i wiele innych; na lewym brzegu 
cała przestrzeń od Magnuszewa d o  Góry-Kalwarji, t. j. 
kilkadziesiąt wsi i folwarków. Straty są duże, 1 tem 
większe, że w majątkach nadwiślańskich najlepszegrun- 
ta są na powiślu, to jest na owych nizinach. W do­
brach Maciejowickich naprzyklad, straty wynoszą lite­
ralnie kilkadziesiąt tysięcy rubli ar. Mniejsze majątki 
i kolonje włościańskie straciły całkowicie zasiewy te­
goroczne, nie licząc już szkód w zrujnowanych zabu­
dowaniach i porwanym przez prąd wody inwentarzu.

(Kur. Warsz.). w0}.

* W  Gaz. Kiel, znajdujemy uzupełnienie wiadomości 
o odkryciu nafty we wsi Wojcza. Pododno studnia 
głęboka na 5 sążni dawała nafty około 20 garncy ua 
dobę, lecz wydobywanie nafty nie jest prawidłowe i dla 
tego nie może być jeszcze dobrych rezultatów; należy 
się jednak spodziewać, że jeżeli prawdziwą jest przy . 
najmniej taka obfitość nafty w tak małej głębokości,
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eksploatacja takowej nie byłaby zbyt kosztowny i przy 
więkazem pogłębieniu oraz przy racjonalnych robo­
tach, procentowość produkcji zwiększyłaby się znacznie.

* Wykaz cen produktów i artykułów  żywności w m - 
Płocku, od 19 kwietnia ( l m aja) do 25 kw ietnia (7 m aja; 
1874 reku włącznie. Za czetwert: pszenicy I-go g atua" 
ku 13 rub. 57 kop., H -go  gatunku 13 ru , T 
kop. żyta I-go gatunku 9 rub. 4 1 1/* kop., 11-go
gatunku 9 rub. 30’/4 kop., jęczmienia I-g o  gatunku 
8 rub. 20 kop., II  gatunku 7 rub. 38 kop., owsa
I-go  gatunku 5 rub- 66 kop . I i-g o  gatunku 5 rub. 
kop., rzepaku 11 rub. 7 k., grochu 9  rub. 3 0 3/* kop.,
gryki 8 rub. 20 kop., kartofli 3 rub. 69 kop., ka­
szy jaglanej 21 rub. 32 kop., owsianej 19 rub. 68 
kop., jęczmiennej 11 rub. 98 kop., gryczanej grubej 14 
rub. 76 kop., drobnej 21 rub. 32 kop., mąki pszen­
nej I-go  gatunku 14 rub. 76 kop., 11-go gatunku 11 
rub. 48 k., żytniej 9 rub. 84 k.; za funt: ehleba pytlowe­
go 37*, kop., razowego 2 Va kop., mięsa wołowego z o- 
p a s ó w "  stepowych 12 kop., z nieopasów: I-go gatun­
ku 9 kop., I i-g o  gatunku 8 kop., z wołów krajowych 
I V L  kop., cielęciny 9 kop., wieprzowiny 10 kop.; za 
pud: siana 40 kop., słomy 20 kop; za wiadro: spi­
rytusu 76°/0 Trallesa 6 rub. 15 kop.; wódki 46°/0 Tyal- 
łesa 3 rub. 50 kop. (Dziennik Gub. Płocki).

* Dnia 8 (20) lutego, na f o l w a r k u  Okociach, w po­
wiecie Sejnskim, w gubernji Suwałkskiej spaliły sig 
dom mieszkalny i stodoła obywatela [Józefa StacheWl­
ezą, ubezpieczone na 1,620 rubli, oraz różnego rodzaju 
ruchomości za 15,000 rubli, ubezpieczonych w półnoonem 
Towarzystwie ubezpieczeń.

— Dnia 14 (26) lutego, na folwarku Giżach oby­
watela Mola, w powiecie W ilkowyżskim, w tejże gu­
bernji, spaliły się zabudowania folwarczne, ubezpieczo­
ne na 3,550 rubli.

— Dnia 25 lutego (9 marca), dziewczyna stanu 
włościańskiego, z powiatu Augustowskiego, w tejże gu­
bernji, Marjanna Klimasówna, lat 16 mająca, przejeż­
dżając przez jezioro Drętwo, w powiecie Szczuczyńskim, 
w gubernji Łomżyńskiej, utongła w skutku załamania 
się pod nią lodu.

Dnia 2 (14) marca, we wsi Czarny-Gród, w po­
wiecie Augustowskim, w gubernji Suwałkskiej, chłopiec 
stanu włościańskiego Stanisław Malinowski, lat 13 ma­
jący,. znajdując się przę rąbaniu drzewa w lesie, został 
Zgnieciony przez zrąbane drzewo.

Dnia 4 (16) marca, na folwarku Dobkiszkach, 
w powiecie Kalwaryjskim, w tejże gubernjj, podczas 
biegu młocarni, syn zamieszkałego tam starozakonnego 
Jankla Żuwińskiego, Szewacb, lat 11 mający, przez 
własną nieostrożność został wciągnięty w koło, którem 
został zgnieciony.

— Dnia 15 (27) marca, w m. Suwałkach, urzędnik 
Suwałkskiego Rządu Gubcrnjalnego, Jóźef Chiliński, w 
napadzie obłąkania, przerżnął sobie weng na lewej rę­
ce powyżej łokcia i w skutku upływu krwi nm&rł. 
(.Dziennik Gub- Suwalkski).

WIADOMOŚCI M IEJSCO W E.
* Warszawska Gazeta Policyjna zamieszcza następujące

wypadki m iejskie:
—  W dniu onegdajszym, w cyrkule Łazienkowskim, staroza- 

konny Szniul Kroswers, 8-letni chłopiec, ze swywoli uczepiwszy 
się przejeżdżającego wozu włościańskiego, ulogł stłuczeniu kołem, 
nogi lewej w kolanie i do szpitala starozakonnych odesłanym 

został.
—  Straty z pożaru wybuchłego w dniu 18 (2 5) maja roku 

bieżącego, w domu pod .Ni 9 przy ulicy Krakowskie-Przedmieście, 
przez komisję ubezpieczeń od ognia ocenione zostały na rub. sr.

8 9 # O w c n d <  G  ,01 _______

* Tydzień giełdowy. Na giełdzie warszawskiej skala kur­
sów weksli zagranicznych w ubiegłym tygodniu każdodziennie się 
zmieniała, w oscylacjach swoich przeskakując z jednego kierunku 
w drugi, stosownie do usposobienia jakie opanowało traktujących, 
w skutek większej lub mniejszej podaży żądanych weksli, wpły­
wowe albowiem notowania berlińskie były malozmienne, i oglą­
dano się więcej na przebieg kursowy giełdy petersburgskiej, któ­
ry wśród tygodnia przyczynił się nieco do podwyżki, która 'się 
jednakże nie utrzymała, bo z poprawą tamtejszych notowań, ob­
niżka się ustaliła i oprócz Wiednia, wszystkie dewizy zamknęły 
z małą różnicą niżej poziomu poniedziałkowego. Weksle na Ber­
lin długie i krótkie oraz na inne miejscowości pruskie zeszły o

kop. 1-e z 108 ,30— 108,00, na 108 ,22 '/»— 1 07,92 7 , ,  
2-e z :!0 8 ,15 — 101,85 na I 08 ,07 % —  107 v7 7 */2, 3-e z l  08,2 2 7 a 
— 107,9272  Ma 1 0 8 ,1 5 — 107 ,85 . Londyn stracił */j kop. z 
7 ,2 9 7 a — 7,2 7 '/i na 7,29 — 7,27. Paryż z 87 ,60— 8 7 ,30  po­
został zaofiarowany po 87,4 5. Jedynie weksle na Wiedeń u 
trzymały się w podwyżce, długi posunąwszy się z 9 6,90 (107 a/3) 
na 97 ,20  (1 0 8 ) w podaży, krótki z 97 ,65— 9 7 ,20  (1087a  —  
1,01) na 9 8 ,1 0 — 97,65 (1 0 9 — 1 0 8 7 ,) .

Tranzakoje wekslowe bez szczególnego ożywienia, uszczuplo­
ne zostały skutkiem kończących tydzień 2-ch świąt u staroza­
konnych, ztąd cyfra obrotów zaledwie mniej jak średnia. Oprócz 
Berlina i pruskich weksli, poszukiwany był Paryż i Wiedeń; Lon­
dyn mniej wykazuje tranzakcij. Petersburg S-miesięczny po fl°/0 
ezyli 9 A L chętnie nabywany; krótkich przekazów brakuje.

Na targu tutejszych papierów publicznych brak spekulacji, 
któraby w większym rozmiarze operując, przyczyniła się do po­
dniesieniu obrotów, które i w zeszłym tygodniu pozostawały w 
ciasnych granicach codziennych zapotrzebowań, przy tendencji 
zniżkowej. Wryjątek w ruchu cofającym stanowią listy likwida­
cyjne, które przy końcu giełdy poszukiwane, podniosły z 7 7,99  
—-77 ,6 0  na 78,10-—-77,80. Listy zastawne 4 °/0 1 -ej serji z 
94,15 —  98,85 obniżyły się na 94 93,70, 2-ej serji nie­
wzruszenie podawano po 9 3. Listy zastawuc miasta Warszawy 
4-ej serji z 88,60 — 88 ,30  spadły na 88,59 w zaofiarowaniu, tak 
samo i 2-a z 8 7 ,65— 97,35 , na 87,50 bez kupujących. Listy 
zastawne 5*1/, skońozyły z ubytkiem 15 kop. z 92,55 92,25
na 92,40 —  92 ,10 . Listy zastawne miasta Łodzi ofiarowano 

po 80.
Kuch w akcjach kolei żelaznych objawia się głównie w tran­

sakcjach akcjami kolei żelaznej terespolskiej, które na końcu tra­
ktowano między 11 6— 114,75. Inne, jakoto warszawsko -  wie­

deńskie stanęły na 9 3*/* —  9 2 3/ 4, łódzkie bez zmiany po 100 i 
małe bydgoskie po 7 2 '^  ofiarowano, duże bydgoskie mają ama­
torów po 7 5 za sto.

Akcje banku handlowego, w skutek ruchu na giełdzie peters­
burgskiej, posunęły się na 27 2 w żądaniu, bank dyskontowy na

230 , bank handlowy w Łodzi na 90.
Z innych wartości traktowano głównie listy zastawne Cesar­

stwa 5°/0, których ostatni kurs był 1 0 2 7 i — 101,50. Do za­
znaczenia mamy także podniesienie się ceny pożyczek premio­
wych, z których 1-a emisja stanęła na 17 1, 2-» na 1 6 S l/ 3 w 
żądanym kursie. (Gaz. Hand.)

I  INNYCH GUBERNIJ.
* Najjaśniejszy Pan, z powodu ślubu W ielkiej Księ­

żniczki, obecnie W ielkiej Księżny Marji A leksandró- 
wnej, Najmiłośei wiej raczył udzielić do rozporządzenia 
głównego kuratora Cesarskiego Towarzystwa filantro­
pijnego 7,143 rub , do rozdania ubogim St.-Petersburga 
w imieniu Ich Cesarskich Mości i je j  Cesarskiej W y­
sokości.

Suma ta oddana została do rozporządzenia Towa­
rzystwu filantropijnemu 17 stycznia 1874 roku. N a­
stępnie po ogłoszeniu o tej Monarszej łasce w gaze­
tach, nadeszło od ubogich próśb: do Najjaśniejszego 
Pana 202, do Najjaśniejszej Pani 97, do W ielkiej K n§- 
żny Marji Aleksandrównej i jego wysokości księcia 
Edynburgskiego 814, do Ministra Dworu Cesarskiego 
141, do głównego kuratora Towarzystwa filantropijne­
go i jego pomocnika 2,994, do St.-petersburgskiego na­
czelnika miejskiego 22, razem 4,270.

W edług ustanowionego w wydziale Cesarskiem T o ­
warzystwa filantropijnego porządku, położenie wszyst­
kich suplikantów, od których nadeszłe pomienione pro­
śby, zostało sprawdzone przez miejscowych kuratorów 
ubogich i na zasadzie zebranych wiadomości, za za­
twierdzeniem głównego kuratora, wyznaczono jednora­
zowego wsparcia: na 1,181 próśb 7,143 rub. Z pozo­
stałych próśb, 1,916 okazało się nie zasługującemi na 
zaspokojenie i pozostawione zostały bez skutku, a na 
473 próśb udzielone zostało wsparcie z innych dobro­
czynnych funduszów Cesarskiego Towarzystwa filantro­
pijnego.

* Od 23 marca otwarta jest w Petersburgu wysta- 
w a i sprzedaż Pawłowskich wyrobów stalowych i żela­
znych przy oddziale technicznym muzeum nauk stoso­
wanych. Celem tej wystawy jest obznajmienie naszej 
publiczności z rzeczywisteini cenami wyrobów wsi P a­
włowa w gubernji Niższonowogrodzkiej, a przez to 
przyczynienie się do większej ich rozprzedaży i samego u- 
lepszenia wyrobów. Na wystawie tej obok nader ta­
nich wyrobów znajdują się i ta k ie , jakie publiczność 
przywykła napotykać na wystawach pp. Zawiałowa 
Wargujajewa i innych fabrykantów sawłowskich. Zwie­
dzający wystawę przekonają się osobiście, że można 
mieć kłódkę po 5 kop. za sztukę, nóż składany za 6 
kop., nożyczki za 8 kop., brzytwę za 10 kop. i że po 
wyższych cenach można kupić istotnie dobre rzeczy. 
Te tak nazywane wyższe ceny okażą się rnałemi w 
porównaniu z cenami, jakie publiczność przyzwyczaiła 
się płacić za dobre rzeczy w każdym magazynie.

* D nia 27-go kwietnia, w obec intendenta głów ne­
go jenerał-adjutanta von-Kaufmana, jenerał-majora or­
szaku Jego Cesarskiej Mości Annenkowa, licznych 
członków komitetu co do przeprowadzania wojsk oraz 
specjalistów w sprawie kolei żelaznych, odbywała się, 
jak donosi Ruski Inwalid na petersburgskiej stacji dro­
gi żelaznej warszawskiej, próba aparatu  prienosnego 
gotującego gorący pokarm na 800 ludzi w 20 minut cza­
su. W tym celu, w pobliżu drogi zapasowej, ustawio­
ny został na ziemi rezerwoar na trzech nóżkach; do 
niego przykręcono dziesięć kiszek guttaperkowych cien­
kich i jednę grubą. W okołu rezerwoaru ustawiono 
dziesięć prostych drewnianych z żelaznemi obręczami 
cebrów, w takiej odległości od rezerwoaru, aby kiszki 
cienkie m ogły dochodzić do cebrów. W  cebry wsta­
wiono miedziane wężownice, pobielone zewnątrz; wę- 
żownice te były ześrubowane z kiszkami guttaperko- 
wemi.

Cebry napełniają się do wierzchu czystą zimną w o­
dą, i do każdego wsypuje się po 80 porcij konserwów  
doktora DanileWskiego. Jednocześnie podprowadza się 
do aparatu lokomotywa i przykręca się do niej gruba 
kiszka guttaperkowa. Kiedy wszystko wyż wymienio­
ne jest w pogotowiu, odkręca się kran u parowozu, a 
para przechodząc przez kiszki i wężownice, nagrzewa 
te ostatnie, doprowadzając wodę w cebrach do wrzenia 
w ciągu 7 lub 8 ininut. Zmniejszywszy tok pary, go­
tuje się dalej jeszcze z lekka woda z konserwami 12 
minut, poczem kapuśniak z konserwów już jest go- 
tów.

Przy próbie gotowano dwa rodzaje kapuśniaków i 
oba jedzenia okazały się, podług zdania obecnych, bar­
dzo dobremi, nie inającemi żadnego nieprzyjemnego 
smaku lub zapachu. W  jednym z cebrów, w ciągu 10 
minut, przygotowaną została także herbata wcale dobra.

Po rozebraniu i upakowaniu aparatu w wagon to­
warowy, takowy zajmuje około 1jt  części całej wewnę­
trznej przestrzeni wagonu.

Zaprowadzenie aparatu może przedstawić, podług 
słów  rzeczonej gazety, korzyści następujące: przy jego  
pomocy można gotować pokarm w dowolnem miejscu 
drogi, byleby była pod ręką przysposobiona lokomo­
tywa. Aparat jest prosty; może go złożyć i puścić 
w ruch każdy maszynista, a kucharzem może być każ­
dy żołnierz, albowiem potrzeba mu tylko warząchwią 
mięszać w cebrze. Żywność na 800 osób przygotowy- 
wa się w 20 minut czasu. Porcja konserwów na obiad 
dla jednego człowieka kosztuje 4 kopiejki przy sprze­
daży częściowej, hurtem zaś, przy zakupach znacznych, 
prawdopodobnie będzie kosztowała jeszcze taniej. Koszt 
aparatu wynosi około 175 rubli. Jeśli w podobne apa­
raty zaopatrzymy główne stacje każdej drogi żelażnej, 
a lokomotywy towarowe przysposobimy do nasycania 
aparatów parą, wtedy będzie można przejeżdżające ko­
mendy i oddziały żywić gorącą strawą dwa razy dzien­
nie. Sam zaś wybór punktów można dokonywać tak, 
aby ludzie obiadowali i wieczerzali w porze właściwej. 
Takie żywienie kosztować będzie po 8 kop. na czło­
wieka. Korzyści podobnego żywienia przy przewozie 
wojsk podczas wojny są oczywiste.

kosztowności, przechowywanych w ruskich domach p r y - .ły  się po obu bokach, a za nimi zajęła miejsce świt* 
watnych. J Lord-major i deputacja stanęli naprzeciwko estrady,

Jnedy umilkły dźwięki trąb i okrzyki tłumu, s e k r e ta r z  

* Dziennik St. Pet. Wisdom, donosi, że fakultet f i-j  ]< orporacji miejskiej odczytał rezolucję rady miejskiej 
zyczno-matematyczny uniwersytetu petersburgskiego na- j  ( złozen;u adresu Najjaśniejszemu Cesarzowi Wszech

J -osij. Po skończeniu czytania, jego dostojność lord 
lrtajor i recorder City wystąpili z głębokiemi ukłonam1 
naprzód, do spełnienia głów nego obrzędu uroczystości- 
Recorder rozwinął adres i odczytał co następuje: .Racz 
Wasza Cesarska Mość: my, lord-major, aldermanowie 1 

członkowie rady miejskiej londyńskiego City, w całko­
witym składzie, pragniemy złożyć Waszej Cesarskiej 
MpŚci nasze szczere powinszowania z powodu przyby-

, TELEGRAMY
DZIENNIKA WARSZAWSKIEGO.

P a r y ż ,  28 maja. Na posiedzeniu Zgromadzenia Na­
rodowego nie zaszedł żaden wypadek. Gabinet nie 
udzielił żadnego objaśnienia i odpowie tylko jeżeli zosta­
nie zainterpelowany.

M a d r y t ,  28 maja. Gaceta podaje okólnik gabinetu, 
zalecający władzom przyśpieszenie w ejścia do służby 
młodych ludzi w wieku rezerwy.

* Kosztowny nabytek. Obecnie znajduje się w P e­
tersburgu jedna z kosztowności, które zwracały na sie ­
bie szczególniejszą uwagę w zbiorze rzeczy zmarłego 
Knrola-Augusta, księcia Brunświckiego, sprzedawanych 
na licytacji w Genewie— to jest znana statuetka-antyk 
z szafiru i rubinu, na >yta przez księcia N. B. Jusupo- 
wa. Zrobioną jest ona z jednej sztuki szafiru wyso­
kości 37a cala, na okrągłym piedestale z rubinu, wagi 
do 100 karatów. Pod względem wykończenia i rzeź­
by, kosztowność ta jest niewątpliwie roboty włoskiej 
X V  wieku, epoki odrodzenia. Statuetka z szafiru wy­
obraża kobietę, której odzież opuściła się do nóg; po­
łożenie zaś rąk przypomina statuę W enery z Milos. 
Wiadomo, że w liczbie kosztowności, znamienita sta­
tuetka szafirowa wabiła wzrok osób ukoronowanych i 
kapitalistów, oraz antykwarjuszów i artystów całej E u­
ropy. Należy spodziewać się, że_ przeszedłszy do Ro­
sji, pozostanie na zawsze w liczbie godnych uwagi

był zbiór paleontologiczny naszego znanego przyrodo - 
znawcy, E. J- Eichwalda. W  zbiorze tym znajdują się 
skamieniałości wszystkich formacij geologicznych _ Ro­
sji europejskiej, z włączeniem Królestwa Polskiego, 
kraju Pieczorskiego, Kaukazu, Krymu, Uralu, Syberji 
i wysp Aleuckich; znaczną jego  część stanowią egzem ­
plarze napotykane wyłącznie tylko w tym zbiorze.
Ogólna liczba egzemplarzy dochodzi do 30*000. Pan 
Eichwald zbierał tę' kolótcję M  t825^okU , będąc pro­
fesorem uniwersytetów' wileńskiego i  kazańskiego, in­
stytutu górniczego i akademji m ed y czn o -ch iru rg iczn ^ y r  ^  ^  ^  ^  e h a r a k t e r z e  g o śo ia  n a s z e j  w ie lc e

ukochanej królowej i w imieniu naszych współobywa­
teli, również, jak i w naszem własnem, z uszanowaniem 
wyrażamy W aszej Cesarskiej Mości nasze gorące po­
dziękowanie za odwiedzenie, którem raczyłeś nas dzis 
zaszczycić. Niedawno jeszcze wszyscy poddani jej kró­
lewskiej mości radośnie witali przybycie do tego kraju 
Waszej wielceukochancj córki i widzieli w jej małżeń­
stwie z jego królewską wysokością, księciem Edynburg- 
skim, nowy i ściślejszy związek pomiędzy obydwom* 
krajami, związek, który, jak się spodziewamy, powię­
kszy szczęście dostojnych nowożeńców. W idzimy W 
Waszej Cesarskiej Mości światłego rządcę wielkiego 
cesarstwa i szczególnie pragniemy przypomnić przy tej 
okoliczności wielkie dobrodziejstwo, uczynione przez 
was waszemu narodowi przez zniesienie stanu poddań­
stwa na całej przestrzeni waszych rozległych posiadło­
ści, czyn tak sympatyczny dla anglików, a który za­
pewnił wolność i szczęście licznym miljonom poddanych 
Waszej Cesarskiej Mości, oraz materjalną pomyślność 
waszego mocarstwa. Gorąco wierzymy, że odwiedziny 
Waszej Cesarskiej Mości doprowadzą do utrwalenia 
obecnie istniejących przyjaznych stosunków pomiędzy 
dwoma krajami i zanosimy modły do Najwyższego, aby 
przedłużył W asze panowanie nad doznającym pomyśl­
ności i połączonym pomiędzy sobą ludem."

Po odczytaniu adresu recorder podał go lordowi- 
majorowi, który oddał adres Jego Cesarskiej Mości. 
Najjaśniejszy Pan wziął adres i oddał go hrabiemu 
Adlerbergowi. W szystkie spojrzenia skierowały się 
na Cesarza; nastała głęboka cisza i Tego Cesarska 
Mość raczył wyrzec w języku augielskim co następu­
je: „Milordzie-majorze i obywatele Londynu! Głęboko 
wdzięczny wam jestem za wasze gościnne i przyjaciel­
skie przyjęcie. Z mojej strony mogę was zapewnić, 
że silnie ufam waszym dobrym uczuciom dla mojej 
najukochańszej córki, rodzinne szczęście której tak 
mocno biorę do serca. Spodziewam się, że przy bło­
gosławieństwie Opatrzności boskiej, gościnne przyjęcie 
doznawane przez nią w waszym kraju, wzmocni sto­
sunki przyjacielskie, istniejące obecnie pomiędzy Rosją 

W ielko-brytanją, na wzajemną korzyść dla ich po­
myślności i  pokoju*4. Grzmotem oklasków przyjętą 
została to mowa, po czem znów utworzyła się procesja 
dla przejścia do sali rady, gdzie zastawione było wspa­
niałe śniadanie na wielkim stole w kształcie podkowy- 
Jego Cesarska Mość usiadł na zaszczytnem miejscu, 
po prawej stronie lorda-majora. Na lewo od lorda 
majora, zaproszeni siedzieli w następującym porządku; 
małżonka lorda-majora, Książę W alji, księżna Edyn- 
burgska, W ielki Książe A leksy Aleksandrowicz, Ksią­
żę Cambridge i t. d. Na prawej stronie od Cesarza 
siedzieli: Księżna W alji, Książę Edynburgski, Książę
Chrystjan, ambasador turecki, jego  córka, hrabia Brun- 
now, hrabia i hrabina Beust, hrabia i hrabina von Mfin- 
ster i t. d. W  końou śniadania lord-major wniósł 
zdrowie królowej w następujących wyrażeniach: „W a­
sza Cesarska Mość, wasze królewskie wysokości, lor­
dowie, lady i panowie! W staję, aby według odwiecz­
nego zwyczaju tej starożytnej sali, wnieść zdrowie jej 
najmiłościwszej mości królowej. Oby zawsze był® 
szanowana w obcych krajach tak, jak jest kochana l 
poważana w swym własnym kraju1* (oznaki zadowole­
nia). Następujący toast za zdrowie monarszego gości* 
był wzniesiony przez lorda-majora w następująoych 
wyrażeniach: „W asze Królewskie wysokoście, lordo­
wie, lady i panowie! Mam zaszczyt teraz wnieść do­
stojnemu zgromadzeniu zdrowie Najjaśniejszego Cesa­
rza Wszech Rosji. W  imieniu obywateli Londynu, a 
śmiem mniemać, w imieniu całego naszego przemysło­
wego i czynnego narodu, serdecznie witam Jego  Ce­
sarską Mość. Nieomal nie potrzebuję zapewniać Jego  
Cesarską Mość o tem, jak wysoko cenimy zaszczyt 
zrobiony nam dziś. Handlowe i przemysłowe klasy 
Anglji, których nam zaszczyt być przedstawicielem dziś, 
pragną żyć w najbardziej przyjacielskich stosunkach 2  

swymi ruskimi braćmi tychże klas, znajdującymi się pod 
władzą naszego monarszego gościa (oznaki zadowole­
nia). Szczęśliwy związek jego królewskiej wysokości 
księcia Edynburgskiego, z Jej Cesarską W ysokością 
W ielką Księżniczką doprowadzi, jestem przekonany, do 
wzmocnienia tych tak pożądanych dla nas uczuć (słu­
chajcie, słuchajcie). Jego Cesarskiej Mości życzymy 
zdrowia, szczęścia i d ługiego panowania, jego ludowi— 
szczęścia i pomyślności** (oznaki zadowolenia). Cesarz 
na to odpowiedział: „Milordzie-majorze, wasze królew-

Z dziennika Times podajemy następujące szcze- 
óły o przyjęciu Najjaśniejszego Pana w G uild-H all 

przez lorda-majora Londynu i członków rady municy­
palnej Londynu, 6 (18) maja.

„Podczas całego pobytu Cesarza W szech Rosij 
w Londynie nie zdarzyło się nic, coby mogło być ró­
wnie przyjemnem, tak dla rosjan, jak i dla anglików, 
jak odwiedzenie City przez Jego Cesarską Mość. Na 
całym przejezdzie Monarcha Ruski doznawał takiego 
przyjęcia, jakie jest możliwe tylko w Londynie i jakie 
miasto to robi tylko tym osobom, którym chce oka­
zać szczególną cześć. Nie słyszeliśmy takich pełnych 
zapału powitań od dnia, w którym Londyn obchodził 
wyzdrowienie księcia W alji i chociaż, dla braku cza­
su, nie można było urządzić wielkich przyozdobień na 
ulicach, nie mniej jednak na wielu domach powiewały 
ruskie flagi. Powitania rozlegające się wszędzie ścią­
gały się nie tylko do ojca księżny Edynburgskiej, ale 
i do „wyswobodziciela poddanych.“ W cześnie przed 
południem wstrzymana była cyrkulacja powozów na 
całej drodze przejazdu orszaku Cesarskiego. Czwarty 
pułk piechoty gwardji stał szpalerami od Temple-Bar 
do G uild-H all, wzdłuż F leet - Street, Canon-Street i 
Culn-Street. Na ulicach krzyżujących się stała kawa- 
lerja. Wojskami dowodził książę Edward Sasko-W ei­
marski. Trotuary i okna były zajęte nabitemi masa­
mi publiczności. W e wszystkich kościołach, na drodze 
orszaku, odzysvały się świątecznie dzwony. W Guild- 
Hall, w południe, już wszyscy 2,500 zaproszonych byli 
na swych miejscach. Przy wejściu wzniesiony był pa­
wilon, w którym mieściło się około 1,000 dam i ka­
walerów, po bokach wyłożonego czerwonem suknem 
przejścia, które prowadziło do Guild-Hall. W samym 
Guild-Hall, przy trzech ścianach wznosiły się w kształ­
cie amfiteatru ławki obite czerwoną materją, a pod 
czwartą umieszczona była estrada, na której, pod 
ciężkim baldachinem z herbami A nglji i Rosji, hafto- 
wanemi na aksamicie, stały fotele galowe. Pom iędzy 
estradą a przeciwległem i ławkami rady, pozostawało 
wolne miejsce, na które miał wejść lord-major przy 
czytaniu adresu. W publiczności mieszczącej się na 
bocznych ławkach, przeważały damy. Na ławkach na­
przeciwko estrady, siedzieli członkowie rady municy­
palnej. W  pierwszym rzędzie znajdowało się 26 al- 
dermanów, w czerwonych togach, obłożonych futrem; 
za nimi 206 radców n unicypalnych, w granatowych to­
gach, także obłożonych futrem. Szefyf Johnson był 
w swym złotym łańcuchu. Publiczność umieszczali człon­
kowie „komitetu pi zyjęcia,” z buławami w rękach. P ó­
źniej od innych przybyli teraźniejsi ministrowie i byli 
ministrowie gabinetu Gladstone, w mundurach człon­
ków rady tajnej, oraz członkowie ciała dyplomatyczne­
go. Hrabia Brunnow był powitany hucznemi oklaska­
mi. W  krotce po godzinie 1-ej z południa zajechały 
przed pawilon wchodowy dworskie powozy orszaku, 
poprzedzane przez konną eskortę przyboczną. Na kil­
ka minut przedtem lord-major i członkowie „komitetu 
przyjęcia” wyszli do pawilonu wchodowego. Kiedy 
Cesarz i książęta, w towarzystwie licznej świty, weszli 
do pawilonu, zaraz utworzył się pochód. R ozległy się 
dźwięki muzyki i naprzód wystąpiło czterech trębaczy 
miejskich w czerwonych tunikach i czarnych czapkach 

i aksamitnych, grających na srebrnych trąbach. Za trę- 
1 baczaini postępowali członkowie kom itetu, sekretarz 
j  miejski, szefyf Johnson, alderman-szeryf, prezes komi- 
! tetu przyjęcia, trzej alderinani, recorder City, niosący 
t miecz, niosący buławę i lord-major, w amarantowej todze 

aksamitnej, haftowanej złotem i obłożonej gronostajami. 
Za lordem majorem postępował Cesarz W szech Rosij 
w ruskim mundurze jeneralskim i wstędze orderu Pod­
wiązki, prowadząc pod rękę małżonkę ‘lorda-majora. 
Za Jego Cesarską Mośoią szli: W ielki Książę Aleksy  
Aleksandrowicz w mundurze marynarki ruskiej, pod 
rękę z księżną W alji, która miała na sobie niebieską 

j suknię aksamitną; wszyscy książęta angielscy, z wyjąt- 
I kiem księcia Chrystjana, który miał wstęgę Podwiązki,
| byli w niebieskich wstęgach orderu św. Andrzeja. Ksią- 
| żę W alji prowadził pod rękę księżnę Edynburgską; za 
: nimi postępowali książę Edynburgski, książę Cambrid- 
I ge, książę Chrystjan i osoby rusko-angielskiej licznej 
! świty, w rozmaitych mundurach. Przy wejściu do 
1 Guild-Hall najdostojniejsi goście byli powitani przez 
, pełne zapału okrzyki publiczności, na które Cesarz 
1 Wszech Rosij odpowiedział uprzejmemi ukłonami. 
1 W szedłszy na estradę, Jego Cesarska Mość zatrzymał 

się, oglądając publiczność. Książęta i księżne umieści-

skie wysokości, lordowie, lady i panowie! Dziękuję 
wam, milordzie-majorze, za przyjacielskie wyrażenia, 
w jakich wznieśliście moje zdrowie, a obecnym—za 
przyjęcie doznane przez ten toast. Sprawiło mi pra­
wdziwą przyjemność dzisiejsze odwiedzenie City i wnio­
s ę  zdrowie szanownego lorda-majora**. Na to lord- 
major odpowiedział krótką mową, którą zakończył na- 
Stępująeerai słowy: „Mniemam W asza Cesarska Mości, 
że na długo zachowacie miłe wspomnienia o odwiedze­
niu City miasta Londynu (oznaki zadowolnienia)' 
Jeżeli to będzie tak, lud angielski całkowicie będz'e 
wynagrodzony** (oznaki zadowolnienia). Potem nosf?” 
powały toasta za zdrowie księcia i księżny Walji, * 
księcia i księżny Edynburgskioh, na które odpowiada1
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książę W alji. W  innyeh salach było zastawione wspa­
niałe śniadanie dla wszystkich zaproszonych gości. 
Złota szkatułka na adres doręczony Cesarzowi, jeszcze 
nie jest gotowa i będzie przysłana do Rosji. N a jednym  
z jej boków będzie em aljow any w izerunek przyjęcia w 
G u ild -H all.“

* W  Times z 18 m aja je s t zamieszczone: „W  sobo­
tę z ran a  Cesarz W szech Rosij, w towarzystwie Sw e­
go Syna, W ielk iego  Księcia A leksego A leksandrow icza 
i hrabiego A d lerberga , odw iedził CesnrZOwę E ugenję 
w Chislehurst. P o  pow rocie do m iasta Cesarz zwiedzi! 
parlam ent i wystawę akadem ji królew skiej; o godzinie 
5 1/* udał się do pałacu K ryształow ego, gdzie liczna pu­
bliczność pow itała z zapałem  Jeg o  C esarską Mość. K ie ­
dy Cesarz z innemi Najdostojniejszemi Osobami i świ­
tą  usiadł w loży Cesarskiej, rozpoczęło się w ykonanie 
ruskiego h y m n u , odśpiewanego przez 450-clu śpie­
waków, oprócz orkiestry  i organów . W ykonania 
hym nu angielskiego „G od save the Q ueen,” Ce­
sarz, książęta i księżne, oraz liczna publiczność w ysłu­
chali stojący. Po skończeniu hym nu rozległo się pełne 
zapału „hura” na cześć C esarza. O godzinie 9-ej był 
spalony fajerw erk. Pogoda w tym dniu była chłodna 
i całkow item u efektowi fajerw erku przeszkadzały kłęby 
dymu. Szczególnie udała się „olbrzym ia kaskada zło­
tego ognia”. W  sobotę, w ogóle było 28,623 osób w
pałacu Kryształowym.

„W czoraj Cesarz odwiedził K rólow ę w zaniku W ind- 
sorskim . Rano tegoż sam ego dnia, Jeg o  Cesarska Mość, 
W ielk i Książę A leksy A leksandrow icz i K siężna E d y n - 
burgska słuchali mszy św. w greckiej cerkw i na M el- 
beck-S treet. Po mszy Je g o  C esarska M ość przyjino- 
w ał w pałacu Buckingham  jego  królew ską wysokość 
hrabiego Paryża. W ieczorem  Jeg o  C esarska Mość, 
W ielk i Książę A leksy A leksandrow icz i Księstwo E dyn- 
burgscy obiadowali z księciem i księżną W alji w Chees- 

w ick.”
* London Gazette pod 13 maja donosi, że królowa 

najmiłościwiej rozkazała 99 pułkowi piechoty nazywać 
się pułkiem księcia Edynburgskiego i na drugim sztan­
darze (zwanym sztandarem pułkowym) umieścić cyfrę 
jego królewskiej wysokości z koroną.

* W  dzienniku Daily News je s t zamieszczone: „L ord- 
m ajor G ravesendu otrzym ał 15 maja następujący te le­
gram : „Lord-szam belan, pałac Saint-Jam es, do m era 
G ravesendu. Cesarz W szech Rosij uda się w przejeź- 
dzie przez G ravesend, 21 maja, rano. Je g o  C esarska 
Mość raczył odroczyć Swój wyjazd, wyznaczony pier­
wotnie na noc 20 maja, żeby w ynagrodzić za niepowo­
dzenie, doznane przez pana 13 m aja.” S tatki ruskie 
znajdują się w G ravesend. „W itiaź” oznajiml, że p u ­
bliczność dopuszczona jest do jego  oglądania. Toz sa­
mo uczynią „D ierżaw a” i „Liw adja," skoro ukończą ła ­
dow anie węgla kam iennego. M ajor G ravesendu dał 13 
maja bal na cześć oficerów statków ruskich.

* Umieszczenie jenera ła  na czele nowego m iniste- 
rjum  fran cu zk ieg o , uważane zostało przez niektóre 
dzienniki niemieckie za w skazówkę wojowniczych u- 
sposobień. Z takiego samego ty tu łu , fakt, że stojący na 
czele rządu rzeczypospolitej francuzkiej jest m arszał­
kiem, po winien by być uważanym za wydatniejszą jesz­
cze oznakę w tymże samym duchu. W iadom o jednak , 
iż pierwsze z tych posądzeń jest również nieuzasadnio- 
nem ja k  drugie. N om inacja księcia M agenty na p re­
zydenturę rzeczypospolitej, ja k  również mianowanie je ­
nera ła  Cissey wice prezesem  rady, tłum aczy się wzglę­
dami nie mającemi nic wspólnego z ideą wojny lub  po­
koju. Zresztą korespondecja półurzędowa z B erlina do 
Kólnische Ztg. winszuje sobie raczej niż się martwi tem, 
że jenerał Cissey powołany został do piastow ania wy­
sokiej godności wice prezesa „Jenera ł, powiada ta  ga­
zeta, ma już ten  pierwszy dla nas przym iot, iż lepiej niż 
inni zna się na rzemiośle wojennera, a tem samem już 
słuszniej" może ocenić trudności powodzenia w alki z 
Niemcami; można więc przewidywać, że jen era ł Cissey, 
W razie gdyby nastąpiły jakieś przesilenia rniędzynaro- 
we, co zresztą nie jest prawdopodobnem , potrafiłby dać 
dowody um iarkow ania i rozm ysłu.”

* N iepom yślny w ypadek w yborów  w Nióvre, wy­
w ołał oczywiście w P aryżu  mnóstwo kom entarzy; p o ­
kazuje się zeń że we F ran c ji istnieją ty lko dwa stron ­
nictwa, k tóre  pod systemem powszechnego głosow ania 
m ogłyby w spółubiegać się z sobą o ogarnięcie władzy
  są to stronnictwa: republikańskie i bonapartystow-
skie; Że nadto jeszcze pierwsze z nich jest daleko sil­
niejsze, chociaż siedmiolecie a nadewszystko zarząd p . 
Broo-lie pozwolił drugiemu zrobić znaczne postępy; że 
postępy owe mogą wzmódz się bardziej jeszcze, jeżeli 
mniemany rozejm stronnictw przedłuży s.q wraz z 
niemocą Zgromadzenia Narodowego do ugruntowania 
czegośkolwiek w kraju; i że nakoniee me ma powodu 
martwić się powodzeniem kandydata bonapartysto ty­
skiego, jeżeli takowe otworzy oczy niektórym z orlea- 
nistów będącym większymi przyjaciółmi wolnością i 
porządku niż instytucij monarchicznych i jeżeli ich 
skłoni ostatecznie do połączenia się z p. Thiersem dla 
^spierania go w ugruntowaniu we Francji rzeczypo-
8politej, tak  rozsądnej i tak  zachowawczej, jak ie j zażą­
dają, lecz dość silnej ażeby stawić czoło intrygom  i 
Pokuszeniem dawnych dynastij, a nadew szystko ażeby 
Uchronić F ranc ję  od popadnięcia w niesławę i klęski 
jakiem y by im zagrażało trzecie cesarstwo.— Dziennik 
Rappel donosi że liczne protestacje zostaną przesłane 
Zgrom adzeniu N arodow em u w celu doniesienia o na­
dużyciach władzy popełnionych przez merów na  ko­
p y ść  kandydata  bonapartystow skiego W Nievre. i  akt

może wywołać rozpraw y zarówno ostre ja k  pou- 
c*8jąoe.

* G azeta Soleil donosi, że na zamówienie stronn i­
c a  bonapartystow skiego w A nglji, wybite zostały mo­

nety pięciofrankowe z wyobrażeniem  cesarzewicza. N aci za niego. W  wielu punktach zupełnie zgadzam się
jednej stronie tych m onet znajduje się w yobrażenie m ło­
dego księcia, z napisem  „Napoleon IV , cesarz” oraz 1874 
rok, z d rug ie j—herb cesarski i oznaczenie wartości mo­
nety. M onety te  odróżniają się od wybijanych w m en­
nicy tein, że na skraju  ich nie ma napisu „Niech Bóg 
strzeże F rancję .” K ilk a  takich monet przywieziono 
do F rancji, lecz ma się rozumieć, nie miały kursu.

* Donoszą z B erlina że postawioną tam  będzie kw e- 
stja utw orzenia, jeżeli n iep raw dziw ego  m inisterjum  ce­
sarstw a, to przynajm niej departam entu  m inisterjalnego 
którego naczelnik ma nosić ty tu ł sekretarza jeneralne- 
go lub  pod-sekretarza stanu i k tó ryby  służył za po­
średnika pomiędzy kanclerstw em , którego najwyższy 
zw ierzchnik sam tylko jest odpowiedzialnym , a rozm ai- 
tem i zarządam i należącemi do cesarstwa. N ie będzie 
to jeszcze m inisterjum  cesarskie, odpowiedzialne, ja k ie ­
go dom aga się oddaw na parlam ent niem iecki, ale przy­
najmniej każdy z naczelników wielkich władz ja k  i ad 
m inistracji ogólnej, spraw  wewnętrznybh, wojny, ma­
rynark i, spraw zagranicznych, zachowa cząstkę odpo 
wiedzialności osobistej, k tó ra  dotąd zaw iera się cała 
w osobie księcia kanclerza. Ci naczelnicy wydziałów, 
składaliby w pewnej mierze m inisterstwo stanu, i n ieja­
ko radę m inistrów cesarstwa, której szefem byłby  na­
turaln ie kanclerz cesarstwa. M niem ają że ta  idea, k tó­
rą  już  pochw alają dzienniki berlińskie, jest dopiero na 
drodze wypracowania, lecz że ma ona za sobą szanse 
dojścia do dojrzałości i do urzeczyw istnienia się w p ra­
ktyce.

* Podajem y kilka szczegółów poprzedniej działalno­
ści nowych ministrów hiszpańskich. U lloa był już  raz 
m inistrem  spraw zagranicznych w gabineoie Serrano 
zarządzającym  krajem  od 26 m aja do 13 czerwca 1872 
roku, przy królu Amadeuszu. Comacho także był raz 
ministrem skarbu w gabinecie Sagasty (od 21 grudnia 
roku  do 26 m aja 1872 roku), a Colm enares ministrem 
sprawiedliwości w temże m inisterjum , do którego wszedł 
z „m inisterstw a M alcam po” (od 6 października do 21 
grudn ia  1871 roku). M inister osad B alager, także usu­
nął się teraz z m inisterstwa, a w jego  miejsce miano­
wany został Rom eo O rtiz.

* K am panja karlistow ska ukończona pod B ilbao roz­
pocznie się znowu w krótce od strony Estelli. J en e ra ł 
D arreg aray  na nowo fortyfikuje linje pod M ontejurra,
0 których przełam anie napróżno się by ł kusił M orio- 
nes podczas ostatniej jesieni. Ze swojej strony znowu, 
m arszałek Concha koncentruje głów ne siły arm ji pod 
V ittoria, w celu zaatakow ania E stelli i pozycji k arli- 
stowskich pod Amescuas. K om unikacja pomiędzy M i­
randą a V ittoria zostały przywrócone.

* Rozproszenie bandy rozbójników  w prow incji Tes- 
salji zajm uje teraz publiczność turecką. O d czasu przy­
bycia M ahm uda-A li-paszy, ubito ich tam  i ujęto mnó­
stwo. P od ług  doniesień miejscowej gazety Janina, sze­
ściu ludzi już uprzątnięto i nie mogą więcej szkodzić 
okolicy, której p lagą byli tak  długo. Chooiaż zostało 
się jeszcze cośkolwiek, może jak ich  30 ludzi, lecz garst­
ka ta  zmęczoną jest do takiego stopnia pogonią, że mu­
si ty lko  m yślić o swem bezpieczeństwie a nie o g rab ie­
ży i rozbojach. W każdym  razie rząd zam ierza prze­
siedlić na brzegi D unaju  lub do A natolji sarakutcza- 
ków czyli tych koczowników, z pośród których bandy 
brały  swój początek i gdzie m iały przytułek.

— **'**— —— --

Telegram y z fjazet zagranicznych.
* Paryż, 26 maja. D ziennik Gaulois udow odniał w 

zamieszczonym wrczoraj przezeń artykule , iż bonapar- 
tyści powinni uważać zniesienie cesarstwa, jak o  n iew a­
żne. Skutkiem  tego udzielonem zostało pom ienionem u 
dziennikowi ostrzeżenie, w którem  powiedzianem jest, 
iż rząd nie będzie to lerow ał żadnych artykułów  dzien­
nikarskich, zm ierzających do zmniejszenia, lub zni­
szczenia ważności jakiejkolw iek rezolucji, uchwalonej 
przez Zgrom adzenie Narodowe.

* P a ryż , 27 maja. Journal Offkiel ogłasza d ek re t, 
rozwiązujący radą jeneralną m arsylską.

* R zym , 26 maja. K om isja senatu dla roztrząśnię- 
cia pro jek tu  do praw a w przedmiocie rozszerzenia ob­
w arowań, służących do obrony państwa, ja k  powiadają, 
zaproponow ała odroczenie pom ienionego projektu  do 
prawa, skoro izba deputow anych nie przyjęła wszyst­
kich koniecznych środków  finansowych dla pokrycia 
niedoboru. — Stan zdrow ia papierza polepsza się; nie 
m iał on wczoraj żadnego ataku febry i był w stanie 
przepędzenia kró tk iego  czasu po za pokojem . L ekarze  
w ynurzyli życzenie, ażeby papież zm niejszył liczbę u dzie­
lić się mających w ciągu bieżącego lata posłuchań.

* Madryt, 26 maja. L orenzano m ianowany został 
posłem przy dworze papiezkim .— P odług  otrzymanych 
tu  wiadomości, D on Carlos opuścił wczoraj D urango
1 udał się do A speytia.

Waszyngton, 2 7 maja. Sekretarz w ydziału skarbu, 
R ichardson, ja k  powiadają, poda się do dymisji i r e ­
zolucje kongresu, ganiące jeg o  adm inistrację finansową, 
mają być cofnięte.

Emil Girardin w ydał w tych dniach 21-y  tom zbio­
ru swych artyku łów  i rozpraw politycznych, pod ty tu ­
łem: „Questions de mon temps." O statni tom, oprócz ty tu ­
łu ogólnego, ma jeszcze specjalny „Lettres d'un logicien." 
Pomieszczone są w nim, między innem i, 4 listy T h iers’a 
do G ira rd in ’a, ściągające się do owej epoki, kiedy 
Thiers sta ł na czele rządu francuzkiego. Przytaczam y 
tu jeden  z tych listów, rozjaśniający sposób działań by­
łego prezydenta względom Zgrom adzenia N arodow ego.

„W ersal, 12 (24) stycznia 1872 r. K ochany de G i­
ra rd in . O trzym ałem  twój list przyjacielski i dziękuję

z tobą, lecz co do n iektórych kwestij, jeśli i nie trzy ­
mam się zdania wprost przeciw nego, to chociaż w czę­
ści nie zgadzam  się z tobą. Zupełnie je s t spraw iedli- 
wem, że koniecznem jest, abym ja k  można rzadziej u- 
czestniczył w rozpraw ach zgrom adzenia narodow ego, 
gdzie wszelki mój udział grozi mi porażką, a mniej 
lub więcej ważna porażka, grozi krajow i więcej lub 
mniej ciężkiem przesileniem. Jednakże  niebezpieczeń­
stwo leży w samej istocie rzeczy, a nie w tem, ja k  czę 
sto biorę udział w toczącej się walce. Znajduję się w 
położeniu głównodowodzącego, który, w in teresie swej 
arm ji, nie powinien narażać swego życia na bezpoży- 
teczne niebezpieczeństwo, lecz który nie może być nie­
obecnym  na polu bitwy, kiedy się toczy walka. Is to ­
ta rzeczy zawiera się w tem, że samowładztwu Z grom a­
dzenia nie ustanow iono żadnej przewagi, skutkiem  cze­
go, ty lko moje wdanie się może jeszcze choć do pe­
wnego stopnia wstrzymywać je  od usiłowania w ej­
ścia na błędną drogę, N a podobne Zgrom adzenie m o­
żna wpływać ty lko przy pomocy przekonania. Jeżeli 
wyrzeczemy się przekonyw ania, wówczas pozostanie 
tylko jed n a  broń do rządzenia tem zebraniem —gw ałt, 
t. j. przedsięwzięcie takiego środka politycznego, k tó­
rego w ykonania ani pochwalam, ani na k tóry  nie mam 
siły. Takim  sposobem przekonyw anie Zgrom adzenia oka­
zuje się jedyną moją bronią, i sądzę, że każdy człowiek 
praw y i dobry  obywatel, może w polityce uciekać się 
tylko do tego oręża. Bez w ątpienia, nie powinienem 
narażać tej broni przez zbyt częste je j używanie. Lecz 
ci, k tórzy powiadają, abym się nie mięszal do rozstrzy­
gania kwestij finansowych i wojennych, tych głównych 
podpór spokojnośei państwowej,—niezawodnie nie prze­
konają mnie n igdy  co do przeciw nego zdania. D o ­
tychczas w ynurzyłem  się stanowczo ty lko pod wzglę­
dem tych dwóch kw estij; sądzę, że opór, staw ia­
ny mi w tych kw estjach, może być w ytłum aczony ty l­
ko intrygam i i niechęcią nieprzyjaznych mi żywiołów 
Zgrom adzenia. Chcą one zwalić na m nie całą winę, 
i mówią teraz o tem, że zbyt często mięszam się do 
rozpraw  Zgrom adzenia. Podobny zarzut, sprow adza się 
podług mego zdania, do tego, że zbyt sumiennie p e ł­
nię mój obowiązek. Rzeczywiście, nie myślę mięszać 
się do rozstrzygania kwestij drugorzędnych, lecz uw a­
żam za swoją powinność pom agać wszelkiemi zależące- 
mi odem nie sposobami do zadow alniającego rozwiąza­
nia ważniejszych. W  każdym  razie, nie pozostawię 
bez uwzględnienia żadnej uw agi, jak a  będzie mi uczy­
nioną—ustnie lub piśm iennie—-co do stosunków moich 
ze Zgrom adzeniem . P rzy jm  odem nie ukłon. A . Tliiers. 
L ist niniejszy, jak  wszystko co napisałem , nie stanowi 
tajem nicy, lecz napisałbym  do ciebie, naturalnie, ina­
czej, gdybym  m iał na w idoku publikację niniejszego 
listu. A . 71”

* Z O ttaw y (w K anadzie) telegrafują, pod datą 
8-go maja: „P ierw szy  m inister zakom unikow ał niższej 
izbie kanadyjskiej rezolucję dotyczącą p ro jek tu  d rogi 
Kanadyjskiej i oceanu Spokojnego. Proponuje on n ie  
rozstrzygać na teraz kwestji, kto będzie budow ał i 
eksploatował drogę pro jek tow aną, rząd albo osoba 
prywatna? Za każdą część linji, wziętej przez licytacją, 
rząd da 10,000 dollarów  i 20,000 akrów  gruntu  na 
milę, oraz gw arancją 4 procent od um ówionej ceny 
budowy.

* Geny win wszelkich możebnych gatunków  zaczy­
nają znacznie się zniżać we F ran c ji.—Zniżenie to do­
szło do 30% , lecz podług w szelkiego praw dopodo­
bieństwa, nie pozostaną w tem położeniu.

W arszaw a 
dnia 17 (29) maja.

R edaktor, Mikołaj Berg.

PRXRWODN1 k WARS/A WSK1.
Towarzystwo drogi żelaznej Warszawsko- 

Terespolskiej.
W  zastosowaniu się do § 34 ustawy, R ada  Z arzą­

dzająca na posiedzeniu z dn ia  8 (20) m aja 1874 r. na­
znaczyła term in zwyczajnego ogólnego zgrom adzenia 
akcjonarjuszów tow arzystw a drogi żelaznej w arszaw­
sko-terespolskiej na dzień 14 (26) czerwca r. b. Z g ro ­
m adzenie to odbytem  zostanie w powyższym term inie 
w W arszaw ie, w gm achu R esursy kupieckiej przy uli­
cy Senatorskiej A* 47 ld , o godzinie 12-ej z południa.

A kcjonarjusze zam ierzający uczestniczyć na ogól- 
nem zebraniu, złożyć powinni najpóźniej do godziny 
3-ej po południu dnia 30 m aja (11 czerwca) r. b. 
akcje tow arzystw a, w liczbie nie mniej ja k  sztuk dwa­
dzieścia, w jednera z miejsc następujących:

w W arszaw ie w kasie głównej tow arzystw a przy 
ulicy M azowieckiej A 1348;

w P ete rsb u rg u  w banku pryw atnym  i w filji ban­
ku  handlow ego warszawskiego.

P rzy  składaniu  akcij, akcjonarjusze winni przed­
stawiać w trzech jednobrzm iących egzem plarzach spe­
cyfikacje num erów  deponowanych akcij. Jed en  egzem­
plarz po poświadczeniu zwrócony zostanie sk ładające­
mu i służyć mu będzie za legitym ację do odbioru a k ­
cij; d rug i zachowanym będzie przy depozycie; trzeci 
dołączonym  zostanie do k a rty  wejścia.

K w ity  depozytowe na akcje, znajdujące się w za­
chowaniu kasy głównej tow arzystw a, rów nież ja k  świa­
dectwa banku polskiego lub banku handlowego w W a r­
szawie, na złożone przed dniem  30 maja (11 czerwca) 
r. b. akcje tow arzystw a w liczbie sztuk dwudziestu lub 
więcej, dają praw o do uzyskania karty  wejścia na o- 
gólne zebranie.

W  przedm iocie zastępstw przyjm owane będą pleni­
potencje pryw atne; pełnom ocnikiem  wszakże może być 
tylko akojonarjusz, uczestniczący osobiście na ogólnem  
zebraniu.

K arty  wejścia na ogólne zebranie, w ydaw ane będą 
akcjonarjuszom  przez kasę głów ną tow arzystw a, za 
przedstawieniem  dowodu dopełnionego składu akcij.

Zw rot deponow anych akcij nastąpi w m ie j s c a c h  
składu, po upływ ie tygodnia od czasu ogólnego ze­
brania, za złożeniem  egzem plarza poświadczonej spe­
cyfikacji.

W arszaw a d. 11 (23) maja 1874 r. 3,04 .

W i d o w i s k a .
i ’, iKLKI TK \ 1’ft, — D ziś, w piątek, dramat w 5-u aktach, 

N arcyz —Począn k o godzinie 7 i pdł.— Jutro, w sobotą, opera 
FitUSt — Wczoraj, było osób 3 75 .

T l. AT it ROZMAITOŚCI. —  Dziś, w piątek, opera komi- 
ezno-mitołogiczna w 1 akcie, Piękna Gllateaj —  operetka w 1 
akcie, lischen i Fritzchen;— operettas komiczna w 1-m akcie, 
bursze.— Początek o godzinie 7 i pdł. —  Jutro, w aobotę, ko- 

i inedja 1 -y raz, ZyziO-— Wczoraj, było osób 2 4 3 .

U A kiA K i. ZOOLOGICZNY ( w gmachu uniwersytetu war­
szawskiego).— Otwarty w niedziele bezpłatnie.

WYSTAWA TOW ARZYSTW A ZACHĘTY SZTUK PIĘ- 
KNYCH. —  Otwarta codziennie, od godziny 11-ej ran* do go­
dziny 5-ej po południu, w gmachu obok kościoła św. Anny. __
Wejście od osoby w dnie powszednie kop. 15; —  w niedziele zaś i 
Święta kop. 5.

T IV O L I (przy ulicy Królewskiej).— Dziś i codziennie, KOB- 
cert śpiewaków z Londynu i Wiednia. —  Początek o godzinie 
8-ej wieczorem. —  Cena wejścia kop. 45.

5 s rana.

min. 5 9 z rana.

POCIĄGI n a  d r o g a c h  ż e l a z n y c h . 
Warszawsko-Petersburgska.

Wychodzą (z Pragi).
Pociąg pospieszny o godzinie 10 minut 30 wieazdr.
Pociąg pasażerski o godz. 10 min. 3 0 rano.
Przychodzą (na Pragę) o godz. 3 z rana i o godz. 7 

5 wieczór.
Warszawsko-Wiedeńska.

Wychodzą z Warszawy:
Pociąg pośpieszny (klasa 1 i 2) o godz. 7 min. 20 rano. 
Pociąg osobowy (4-ry klasy) o godz. 11 min. 10 rano. 
Pociąg osobowo - miejscowy (4-ry klasy) o godz. 6 min. 12 

po południu (dochodzi tylko do Petrokowa).
Do Lodzi wyjeżdża się z Warszawy pociągami: pośpiesznym

0 godzinie 7 min. 2 0 z rana i osobowym o godz. 1 1 min. 10 
z rana.

Przychodzą do Warszawy:
Pośpieszny o godz. 8 min. 22 wieczorom.
Osobowy o godz. 5 min. 2 6 po południu.
Miejscowy (z Petrokowa) o godz. 10 min.

W arszawsko-T er espolska.
Wychodzą (z Pragi) :

Pociąg kurjerski (klasa 1 i 2 ) o godz. <
Pociąg towarowo-osobowy (2 i 3 klasa) o godz. 11 min. 48  

z rana.
Pociąg pocztowy 3 klasy o godz. 3 min. 43 po południu. 
Przychodzą (na Pragę): o godz. 10 min. 3 w nocy; o

godz. 7 min. 19 wieczorem; i o godz. 11 min. 2 8 z rana.
Warszawsko-Bydgoska.

Wychodzą z  W arszawy:
Pociąg kurjerski (klasa 1 i 2) o godz. 8 po południu.
Pociąg osobowy (4-ry klasy) o godz. 6 min. 40 rano.
Pociąg osobowo - miejscowy (4-ry klasy) o godz. 6 min. 12 

po południu (tylko do Kutna).
Przychodzą do W arszawy:
Kurjerski o godz. 2 min. 15 po południu.
Osobowy o godz. 9 min. 40 wieczorem.
Miejscowy o godz. 10 min. 5 z rana.

* W dniu 16 (2 8) bież. min— i roku, ohoryob w 8-usie 
cywilnych szpitalach: przybyło 6 7, wyzdrowiało 2 8 , umarło 6, 
pozostało 1569 (mężczyzn 762 , kobiet 8 40 ), z nieb w szpitalu 
starozakonnych mężczyzn 13 6, kobiet 181.

Przyjechali: — Tajni radcowie : Bogolubow, z  Płocka,
1 Braunschweig, z S t.-P etersburga.

Wyjechał: —Rzeczywisty radca stanu, Przybylski, do 
S t.-Petersburga.

Cena okowity dnia 16 (28) maja.
,  wiadro od rs. garniec od rs.

Hurtowa składowa 6.02 ,4 — 6.0 ,4 b  1 .9 6 — 1.96^4.
Pojedyncza szynkarska 1 .9 8 — 2.00.

Stosunek garnca do wiadra 100:307 lfv  ( G. B .)

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ 
dnia 17 (29) M aja 1974 re' u.

Berlin . .

Gdańsk 
Hamburg . 
Londyn

Ił •
Paryż . .

Wiedeń .
ii •

Petersburg
n  • •

Moskwa

W e k s l e .  

100 Tal. .

300 B. Mk. . 
lF t,  Szter.

300 Frank .

150 Zł. W. A. 
a vista . . . 
100 Rsr. . .

Żądane | Płaooao.

2 m.
8 d.
2 m.
2 m.
3 m. 
kr. ter. 
10 d.
,,

2 m.

3 m.
3 d.
1 m.

Akcje i  Obligacje Kolei Żelaznych. 
Akcjo Głównego Towarzystwa Rosyjskiego

dróg żelaznych rsr. 1 2 5 .......................
Obligacje Głów. To w. Ros. dróg żelaznych 

po franków 2,000 za rs. 100 . . . .  
Akcje drogi żelaznej W arsz.-W ied. za sztukę 
Obligacje drogi żelaz. W arsz.-Wied. po 500 fr. 
Obligacje drogi żelaz. W arsz.-Wied. po 100

talarów za s z t u k ę ..................................
Akcje drogi żelaznej Warsz.-Bydg. za rs. 100 
Akcje „  „  po 500 rs.
Akcje drogi żelazno) W arsz.-Teresp. za rs. 100 
Obligacje drogi żelaz. W arsz.-Terespolskiej 
Akcje drogi żelaznej fabr. Łódzkiej rs. 100 
Akcje banku handl. w Warszawie po 250 rs. 
Akcje banku hand. W ar. IV  Em. z wpłatą rs. 100 
Akcje banku handlowego w Łodzi po 100 rs. 
Akcjo banku dyskontowogo w Warszawie

za sztukę rs. 250 ..................................
Akcje Warsz. Towarz. Ubezp. od ognia za

sztukę z wpłatą rsr. 1 2 5 .......................
Akcje Towarz. Łazienek i Łaźni rs. 500 . . 

Papiery Publiczne (baz wartości kuponów).
Obligi Skarbu za rs. 1 0 0 ..................................
Obligacje cząstkowe z 1835 złp. 500 za sztukę 
Certyfikaty Banku na Oblig. cząstk. lit. A.

po zip. 300 sztukę..................................
Lit. B. po złp. 200 za sztukę bezuponu . ,
Dowody Komisji Centr. Likw. za rs. 100 . . 
Listy Zastawne III-go  Okresu Serji pier­

wszej za rs. 1 0 0 ........................................
Listy Zastawne H l-go  Okresu Serji dru­

giej za rs. 100 ' ) . . . .  . . .
Listy Zastawne nowe 5"/0 z r .  1869 *) . . ■ 
5°/0 Listy Zastawne miasta Warszawy * )  • •

U  Serja . ._ n  n u _ . . z,5%  Listy Zastawne miasta Łodzi )  ■ • ■

Listy likwidacyjne za rs. 100 *) • ■ ■ • •

5 pożyczka rosyjska Stiglitza z 185 za rs.
r ó ż y c z k a  ro sy jsk a  S t i g l i -  * 8 8 -  ^ 0 0
Bilety Banku Ces. Ros. z r . i °
Metaliki Lutowe za rs. lOO' ............................

Sierpniow e za  rs . i o o ...........................
U o .v isk a  pożyczka prem . z 1864 rs. 100 . .Rosyjska pozyc r   ̂ 03t?plowarm

’  ’ „ 1866  rs. 100 . . .
’ „ ditto ostęplowana

5o/o Listy Zastawne Rosyjskie

R s . k - l B . j t -

108 3 0 108
108 15 107 8 5
i 08 15 107 65

— —

7 98 7 96
7 98 7 . 7 9 6 1 ,

87
z

45 87
4 i 

11
— — MM

98 7ft MS MM

97 65 97 90
98 75 98 6 0

— — w— —a

*■“ —

- — 146 75

93 50 99 75

72 50
— —

— 75 «M.

118 — 115 • —

-— — MM MM

100 .ŻftT*. — * mv*
— • — — MM

—■ — — MM

— — — MM

— — — —

123 —M MM

_ —

v U . J A i  i
MM

94 — 93 70

92 90
92 40 • 9 10
84 95 ■ s.V* !,
87 95 -M* -M

— — — MM.

78 5 77 75

• -m -s — , m
97 95 96 95
—- — 100 MM
— —*• MM

172 — MM —

— . —
166 50 MM

— MM

102 71 109 —

i) Wartość kuponu bieżącego od Listów Zastawnych rs. 1 k. 
z) Wartość kuponu od Listów Zastawnych nowych rs. 2 k. l i 1/
*) Wartość kuponu Listu Zastawnego m. Warszawy rs. —k. 806* 
* )  W artość kuponu Listu Zastawnego m. Łodzi rs. — k. 40‘/ '* 
s) W artość kuponu od Listów Likwidacyjnych rs. 1 k. 97*,. P '
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matr­
ix. D„ 3099, Dyrekcja SzczsgAowa Towa­

rzystwa Kredytowego Ziemskiego 
w Kielcach.

Z aw iadam ia Członków T ow arzystw a K red y ­
tow ego Z iem skiego, że n a  dob ra  niżej wymie­
nione zażądane zosta ły  pożyczki K redytow e 
S e r j i l  z r . 1869, obciążyć m ające pierw szą 
•n y ch  hjrpotekę do w ysokości snm poniżej za­
m ieszczonych, a  m ianow icie:

1 .. D o b ra  D obiesław ice w powiecie F in -  
caowskini, zam ierzone obciążonio wynosić bę-
dzie rs. 12,000.

2. D o b ra  K aczkow ico w powiecie P ińczow - 
skim , zam ierzone obciążenie wynosić będzie rs. 
10,000 .

3. D o b ra  D onatkow ice w powiecie P ińezow - 
skim , zam ierzone obciążenie wynosić będzie rs. 
4 ,00°.

4. D o b ra  W ojciechów  w powiecie P ińczow - 
skim , zam ierzone obciążenie wynosić będzie rs. 
l»,OO0.

5. D o b ra  Przem yków  w powiecie P ińczow - 
skim, zam ierzone obciążenie wynosić będzie rs. 
24,000.
. 4. D obra  Zarogów  w pow iecie M iechow ­
skim , zam ierzone obciążenie wyno3ió będzie 
rs. 18,000. . „

7. D o b ra  Szyszczyce w powiecie S topnic- 
kim , zam ierzono obciążenie wynosić będzie rs.
11,050. . J

8 . D o b ra  Szem aw a w pow iecie M iechow­
skim , zam ierzone obciążenie wynosić będzie rs. 
łf.OOO.

9. D o b ra  W ojsław ice w powiecie P ińczów  - 
skim , zam ierzone obciążenie wynosić będzie rs. 
13,800.

Zarzuty jak ieby  przeciw  obciążeniu w pomie* 
nionej wysokości dóbr tu  wym ienionych czynio­
ne być m jg ły  przez S tow arzyszonych, rozbie­
rane  będ ą , jeże li n adesłane  zostaną do D yrekcji 
G łównej w ciągu tygodni 5, a do D yrekcji Szcze­
gółowej w ciągu tygodni 4-ch od daty  niniej
szego ogłoszenia. 

K ielce d. 6 (18) M aja 1874 r. 
P rezes E . Różycki. 

P isa rz  Janczew ski
i r '1 1

N. D . 2911. Departament Rolnictwa i 
Przemysłu Wiejskiego.

N a zasadzie 145 a rty k u łu  X I  tom u ustawy 
o przem. fabrvk i zakładów  (w yd. 1857 r .)  m  
niejszem podaje do w iadom ości pub licznej, że 
w d . 8 M arca  r .b . o trzym ał prośbę od P ó ł- 
k aw n ik a  dym isjonow anego A rkad iusza K arpo ­
wicza o w ydanie mu 5 -letn iego przyw ileju do 
w ynaleziony przez niego a p a ra t siekania kapu­
sty i innych podobnych płodów .

N . D . 2912. Departament Rolnictwa i 
Przemysłu Wiejskiego.

N a zasadzie 145 a rtyku łu  X I  tom u ust. o 
przem. fabryk  i zakładów  (w ydanie 1857 r .)  ni- 
eiejszem podaje do w iadom ości publicznej, że 
w dniu  8 M arca r. b. otrzym ał prośbę od P ó ł- 
kow nika dym isjonow anego A rkad jusza  K arp o ­
wicza o w ydanie mu 10-letniego przyw ileju na 
wynalezioną przez niego m aszynę do suszenia 
zboża w ziarn ie .

W ło śc iań -;, N . D . 3044. K om isarz S praw  
skich pow iatu  N ieszaw skiego, wzywa niew ia­
dom ego z pobytu w łościanina wsi S inogać gm i­
ny W ierzbie pow iatu  N ieszaw skiego gubern ji 
W arszaw skiej H linkelm ana Ludw ika, zapisane­
g o ,*  ąab e lli likw idacyjnej wsi Siuogać w ła- 
ścicielem  osady N. 1 aby w ciągu jednego m ie­
siąca licząc od dn ia  ogłoszenia niniejszego ob- 
bwieszczenia, staw ił się we wsj S inogać i był o- 
becnym przy rozpoznaniu  spraw y w sporze wy­
toczonym  przed  K om isarza o to , że H inkelm an  
Ludw ik  w czasie w ydania Najwyższego U kazu  
z dnia 19 L utego  (2  M arca) 1864 r. posiadał 
połow ę w spom nianej osady i *» on m ylnie za­
pisany w tab e li w łaścicielem  całej osady.

■ i- ! —

OTWARCIE SPADKOW E, 
O T K P tm E  HACJi'EACTBT).

N . D. 3088. Rejent Kanceiar/i Ziemiańskie) 
w W arszawie.

Z powodu nastąpionej śm ierci: K onrada  C hą­
dzyńskiego w ierzyoiela sumy rs. 3000, na  d o ­
brach  Zaborów  Nowy z O kręgu  G ostyńskiego 
w Dz. J V  pod N. 4 ubezpieczonej, toczy się 
postępowanie spadkow e, do ukończenia k tó re 
go termin n* dzień 24 S ierp n ia  (5 W rześn ia ) 
1874 r. w k an ce la rji m ojej w yznaczam .
*g S fci- J ó z e f  M ajewski.

. ——— i -------*ii.
N . D. 3089. ZiemiańskiejRejent Kancelarji 

w W arszawie.
Z  powodu śm ierci H enryka l i o H l l o W  * 

■ k i e g o  w ierzyciela sum y rs. 750 tytułem  
kaucji na dobrach D ziew czopole W ielk ie  
o kręgu  Kow alskim  położonych, poprzednio  
sposobem ostrzeżenia w dziale IV  pod As 9, 
w ykazu hypotecznego ubezpieczonej, a  obecnie 
w depozycie T ow arzystw a K redytow ego Ziem­
skiego snajdu jącej się, toczy się postępow iu ie  
spadkowe, do regu lacji k tó rego  to  spadku  te r ­
min na d. 27 L isto p ad a  (9  G rudnia) 1874 r 
K ance la rji Z iem iańskiej wyznaczam .

Jó z e f  M ajewski.

cznej, że w dniach 21 i 22 Czerwca (3 i 4 - 
Lipca) r .b .  1874, odbywać się będzie o go­
dzinie 12 w południe w jej biorze publiczna 
głośna licytacja in plus na oddanie w s * e -  
ś i i o  l e t n i ą  d z i e r ż a w ę  to jest od I 
Stycznia 1874 r, po 1 Stycznia 1880 r. p r o ­
p i n a c j i  na grantach włościańskich w ma­
jątkach prywatnych, majoratowych i insty 
towych powiatu Grójeckiego, a to od ceny 
żniźonej na V3 sumy rocznego dochodu, obli­
czonego przez Skarb na zasadzie ustawy z 
dnia 7 (19) Czerwca 1866 r.

mianowicie:
1. w majątku Bontków od sumy rocznej 

rs. 96.
2. w majątku Jakubów od sumy rocznej 

rs. 1 2 .
3. w majątku Długowola od sumy rocznej 

rs 93.
4. w majątku Bronisław od sumy rocznej 

rs. 31 kop. 50.
5. w majątku Brzustowiec od sumy rocz­

nej rs. 42. -a, ...
6 . w majątku Poncew od sumy rocznej rs 

16 kop . 50. >1, ,
7. w majątku W ola-W orowska od sumy 

rocznej rs. 36.
8 . w majątku Lisów od sumy rocznej rs

30.
9. w majątku Beniendy od sumy rocznej

rs. 4 kop. 50.
10. w majątku W yszoty od sumy rocznej

rs. 3.
U . w majątku Wysoka od sumy rocznej 

r s .1 6 k o p .5 0 .
2. w majątku Maławieś od sumy rocznej

rs 2 1 . 1 •
13. w majątku Sanki od sumy rocznej

rs. 6 . s n g j  ,'j in i...
14. w majątku W ola-Pogruszewska od su 

my rocznej rs. 19 kop. 50.
15. w majątku Daszewice od sumy rocznej

rs. 24. 1* • ,
16. w majątku Głodno od sumy rocznej

rs 28 kop. 50. , • r
17. w majątku Główczynek od sumy rocz­

nej rs. 13 kop. 50
18. w majątku Gołosze od sumy rocznej

58 kop. 50.
19. w m a ją tk u  Borzencin od sumy rocznej

rs. 18
■20. w majątku Katarzynów od sumy rocz­

nej 19 kop. 50. > a _
2 1 . w majątku Głuchów od sumy rocznej 

rs. 43 kop. 50
22. w majątku W yłosin od sumy rocznej 

rs. 10 kop. 50.
23. w małątku Głodno od sumy rocznoj 

rs. 30.
24. w majątku Cesinów od sumy rocznej 

rs. 4 kop. 50.
‘25. w majątku Goncki od sumy rocznej rs. 

10 kop. 50 
26. w majątku Golany od sumy rocznej rs- 

36.
27 w majątku Grabę od sumy rocznej rs, 

40 kop. 50.
28. w mająrku W ola Grabska od sumy ro­

cznej r s . 9.
29. w majątku Jeziorka od sumy rocznej 

rs. 9.
30. w majątku Danków od sumy rocznej 

rs. 42. . ,
31. w majątku Celinów od sumy rocznej 

rs. 27. ' . , .  ,
32. w majątku Drozdy czyli Marjauki oa 

suniy rocznej ,s. 9.
33. w majątku Doml-rówka od sumy rocz­

nej rs. 31.
35. w majątku G olam i od sumy rocznej 

rs. 12 .
35. w majątku Bogosław od sumy rocznej 

rs. 13. j
36. w majątku Z ałuski od sumy rocznej 

rs, 31 kop. 50.
37. w majątku W ółka Kurdzybanowska od 

sumy rocznej rs 40 kop. 50
38. w majątku Załenże duże od sumy ro - 

cznej rs. 40 kop 50.
39. w majątku Karolew od sumy rocznej 

rs. 72. >>(; ,r  n  ■.
40. w majątku Zaborów od sumy rocznej 

rs. 49 kop 50.
41. w majątku Zaborówek od sumy rocz­

nej rs 16 kop. 50.
42. w majątku W ilczy-targ od sumy rocz­

nej rs. 18. ; -Y5 a « s  w ó i j u i i f l s
43 w majątku Zalesie od sumy rocznej rs 

54. td )  07 ■:
44. w majątku Kapona od sumy rocznej 

rs. 22  kop. 50
45. w majątku Skrzeczewice od sumy ro 

cznej rs. 13 kop. 50.
46 w majątku Koncin od sumy rocznej rs 

19 kop. 50.
47. w majątku Kociszew od sumy ro znej 

rs. 24.
48. w majątku Konie od sumy rocznej rs 
kop 77Va.

4 9 . w majątku Kussy od sumy rocznej rs 
10 kop. 50.

50. w majątku Ł y h ó w  od sumy rocznej
rs. 34 kop. 50. w - hlm * v

51. w majątku M ichowska-W ola od sumy
rocznej rs. 27.

52. w majątku Lisów od sumy rocznej 
rs. 6 .

od sumy rocznej

79. w majętku Grachow górny od sumy ro­
cznej rs. 3.

8 0 . w majątku Piekiełko
rs. 9. , . ,  ...

8 1 . w majątku OJrżywołek od sumy rocz­
nej rs. 12.

8 2 . w majątku Dobroszew od sumy rocz­
nej rs. 7 k . 50-

83. w majątku Pawłowice od sumy rocz­
nej rs. 19 k. 50.

84. w majątku Kawenczyn od sumy rocz­
nej rs. 19 k. 50.

85. w majątku Wylezin od sumy rocznej 
rs. 9.’

16. '■ m ają tku  P ra c e  m ałe od sumy rocznej 
rs . 36.

87. w m ajątku  P ra ce  duże od sumy rocznej 
rs . 51.

88. w m ajątku  Pobierow ice od sumy rocznej 
rs. 28 kop. 50.

89 . w m ajątku  Pniew y od sumy rocznej rs 
16 kop . 50,.

90- w m ajątku  W ola  pniew ska od sumy ro ­
cznej rs. 13 kop. 50.

91. w m ajątku  P io try -K ozy  od sumy rocznej 
rs. 10 kop. 50.

92. w m ajątku R edlanka od  sumy rocznej 
rs. 24.

93. w m ają tku  B udy P ietrykow skie od sumy 
rocznej rs. 3 1 kop. 50.

94. w m ajątku  C hndolinie od sumy rocznej 
rs. 1#:

95. w m ajątku  Rożce od sęmy rocznej r s .  28 
kop. 50.

96. w m ajątku  K onstantynów  od sumy rocz­
n e j  rs. 7 kop. 50.

97. w m ajątku  R acibo ry  od sumy rocznej 
rs. 21.

98. w m ajątku  Swiętochów od sumy rocznej 
r s .  24.

99. w m ajątku  Sadków  duchowny od sumy 
rocznej rs. 12.

100. w m ają tku  Sadków  szlachecki od sumy 
roeznej rs, 27.

1 0 1 . w m ajątku  Slepow ola od sumy rocznej 
rs . 37 kop. 50.

102. w m ajątku  Łukow ice od sumy rocznej 
rs. 18.

103. w m ajątku  Śielec od sumy rocznej ru ­
bli srebrem  54.

104. w m ajątku  D yłow ka od  sumy rocznej 
rs. 9.

105. w m ajątku  T w ork i od sumy rocznej 
rs . 24.

1 0 6 . w m ajątku  T u ro  wice od sumy rocznej 
rs . 31 kop . 50.

107. w m ajątku  T urow ska-w ola  od sumy 
rocznej rs. 9.

108. w u ia ją tka  T rzy latków -m ały  od sumy 
rocznej rs. 18.

109. w m ajątku  T rzy latkow -duży  od sumy 
rocznej rs . 24.

110. w m ajątku  Uleniew  od sumy rocznej 
rs . 54.

111. w m ajątku  C echlin od  sumy rocznej 
rs. 24.

112. w m ajątku  Czekaj 
rs. 6.

113. w m ają tku  Cychry 
rs. 18.

114. w m ajątku  Z alenże-m ałe od sumy rocz­
nej rs. 7 kop. 50.

115. W m ajątku  Częstoniew od sumy roczn. j 
rs. 49 kop. 50. v

116. w m ają tku  M ensy od sumy rocznej rs. 
38 kop . 25.

1 1 7 . w m ajątku  Siwów od sumy rocznej 
rs. 3.

118. w m ajątku  Szczaki od sumy rooznej 
rs . 39.

1 1 9 . w m ają tku  Ju rk i od sumy rocznej rs. 
28 kop. 50.

120. w m ajątku  Ju rk i  od sumy rooznej rs.
7 kop. 50.

121. w m ajątku  Jasiencin  
rs. 69.

122. w m ajątku  Jańów ek  
rs. 18.

123. w m ajątku  Ja ro ch y  od sumy rocznej 
rs. 6.

124. w m ają tku  Je rż a n y  od sumy rocznej 
rs. 12.

125. w m ają tku  R em bertów  od  sumy rocznej 
rs. 7 k o p . 50.

126. w m ają tku  Jerew ice  od  sumy rocznej 
rs. 25 kop. 50.

127. w m a,ą tku  W erdoń  od sumy rocznej 
rs. 18.

128. w m ają tku  H u ta-Jeżew sk a  od sumy 
rocznej rs. 13 kop. 50.

129. w m ajątku  Je z io ra  od sam y rooznej rs
34 kop. 50. o - o d  o i n  o „ 1  an o  if i

130. w m ajątku  Ługow  i w ola ód sumy rocz - 
ne j r s .  16 kop. 50.

131. w m ajątku  L inopol od sumy rocznej 
rs. 2 8  k< p, 50.

132. w m ajątku  K robów  od sumy rocznej 
rs . 30.

133. w m ają tku  K robow ska-w ola  od sumy 
rocznej r s .  21.

134. w m ają tku  W ólka-h o ło sk a  od 
rocznej rs : 2 1 .

K onkurenci sthw ający do tej licy tacji, o b o ­
w iązani są  złożyć n a  kaucję, gotow izną ltąb p a ­
pieram i procentow em i P aństw a , pod ług  cen na  
ten  cel oznaczonych, sumę w stosunku jednej 
czwaTtej części rocznej dzierżaw y tego m ajątku  
k tóry  p ragną wziąść w dzierżaw ę. K aucja  ta

przyległościam i i przynalcżytościam i w okręg \  A’. D. 310  7. Pisarz Trybunału Cywilnego
O rłow skim , powiecie Kutnowskim , gubernji r w Warszawie.
W arszaw skiej po łożone, ra ty  za leg łe  w chwili | Stosownie do a rt. 682 K . P  S. wiadomo 
przedaży  oprócz kosztów  wynosić będą  rs. 689 , czym iż na  żądanie F ranc iszk a  Patryckie-ro o- 
vadium  dó Mcytacji w gotowiżnie rs. 1,400 licy - . bywafela we wsi S łupno powiecie Rudym iuskini 
tac ia  rozpocznie się od sumy rs. 13,483 kop. 20 gubern ji W arszaw skiej zam ieszkałego, a za- 
term in przedaży dnia 17 (29) Stycznia 1875 r. | m ieszkanie praw ne do tego ., interes u 1 całego 
przed Reieutcm  Zaw adzkim  Stanisław om . I postępow ania subliastacyjnego u Sew eryna K o-

3 D o b ra  W l l k o w j a ,  p o  uw łaszczeniu w łościan zarzew skiego P a tro n a  p rzy  T ryb u n a le  Cywil-
p rzy  dziedzicu p ozosta łe , z wszelkiemi p rz y le -1 nym w W arszaw ie, w W arszaw ie pod N r. 233 
rfościw ui i p rzynależytościam i, w okręgu O rło - j zam ieszkałego o b rane  m ającego, w poszukiwa 
wskim, powiecie K utnow skim , gubern ji W a r-  n iu  sumy rs  1,200 z procentem  praw nym  od 
szawskiej po łożone, ra ty  zaległe, w chwili prze- j dnia )0  (221 Lutego 1871 r . .liczącym się 1 ko- 

• - - — 763. sztow od K azim ierza 1 Teofili z M ieszkow skich
m ałżonków  Czm ochowskićh właścicieli n ie ru ­
chom ości N r. 3060a w W arszaw ie, zaś pod N r.

daźy, oprócz kosztów  wynosić b ęd ą  rs. 763. 
V adium  do licythćji w gotow iżnie rs. 1 ,8 0 0 , li­
cytacja rozpocznie się od sumy rs. 14,681 kop. 
60, term in przedaży, dnia 17 (2 9 ) Stycznia 
1875 r. przed  -R ejentem  Zaw adzkim  S tan i­
sławem .

Uwaga L  N ow onabyw ca ma praw o p o trą ­
cić z postąpionego szacunku  pożyczkę T o w a­
rzystw a w tak ie j ilości, ja k a  w dacie przedaży 
po zaspokojeniu  zaległości pozostanie Ido um o­
rzenia  to jest:

z dóbr Im ielno rs. 13,670 kop. 16 /.2. 
z dóbr R dnłtów  „ 6,358 „ 10.
z dóbr W ilkow ja „ 6,915 „ 43 V2.

Uwaga I I .  P rzystępu jący  do licytacji, z ło ­
ży do rą k  delegow anego D yrekcji Szczegóło­
wej vadium  w gotow iżnie doz fa la  się jednak  
sk ładan ie 11a vadium  listów zastaw nych lub  li­
kw idacyjnych z bieżącemi k u p o n a m , w ilości 
k tó rab y  przedstaw iała  w artość rów ną sumie 
vadialnej w gotow iżnie, ob liczoną tym czasow o, 
w edług ceny za ja k ą  listy  przez D yrekcję  Szcze­
gółow ą w m iejscu z wolnej ręki sprzedane zo - 
staną.

Uwaga I I I .  W razie  nie dojścia do sku tku  
powyższych [p rzedaży d la  b rak u  licytantów , 
druga i o sta teczna p rzedaż od zniżonego sza­
cunku odbędzie się w term inie jak i D yrekcja  
Szczegółow a oznaczy i w pism ach publicznych 
raz  jeden  ogłosi.

U przedza  się in teresantów , iż gdyby w dniu 
do licytacji oznaczonym , przypad ło  uroczyste 
św ięto kościelne lub  galowe dworskie pierw sze­
go rzędu , przedaż odbędzie się w diiiu zaraz 
następnym  w kancelarji tego samego R ejenta .

P rz ed aże  w zm iankow ane odbędą się w te r­
m inach wyżej oznaczonych, poczynając od go­
dziny 10 z rana , w obec R adcy D yrekcji Szcze­
gółow ej, gdyby zaś R e jen t przed  którym  p rze­
daż ma. się odbyw ać b y ł przeszkodzonym , ta  0 - 
wa odbędzie się w jego K ance la rji przed in 
nym R ejentem  k tóry  go zastapi.

W aru n k i licytacyjne są do prze jrzen ia  w 
w łaściw ych księgach w ieczystych i w biórze 
D yrekcji Szczegółowej.

W arszaw a d. 7 (19 ) M aja 1874 r.
P rezes E w aryst M ejer.

P isarz  Słowikowski.

od sumy rocznej

od sumy rocznej

L .

od sumy rocznej 

od jsum y  rocznoj

2372. Zarząd X I  Okręgu 
Komunikacji.

P o d a je  do wiadom ości, że dnia 24 M aja  (5 
Czerwca) 1874 r . o godzinie 12 z południa, od­
by tą  zostanie in m inus w Ogólnem  Z ebraniu  
Z arządu  licy tacja , a  dnia 28 M aja (9  C zerw ca) 
tegoż roku , również o godzinie 12 z południa 
p rzetarg , n a  w ykonanie w ro k u  bieżącym robó t 
około odbudow ania ścian oporów ycb i progu 
przy szluzie w N iem nowić, i cz te rech  p a r  w rot 
przy S zluzach w D em bow ie, K udrynkach  i 
Niem nowie, a także  i na  re p e rac ją  K oszar 
G orczycy, na  k anale  A ugustow skim , poczyna­
jąc  od sum y rs. 5,889 ko p . 63 obliczonej 6-ciu 
zatw ierdzonym i kosztorysam i. ..

M ający chęć p rzystąpienia do licy tacji, obo­
w iązani są przy podan iu , napisanem  na p ap ie ­
rze stemplowym  ceny w łaściw ej, złożyć św ia­
dectw o n a  h andel i kaucją, w yrów nyw ającą % 
części wyżej w skazanoj sum y, a m ianowicie rs.
1964. . .

K aucja  może być złożoną w gotow iżnie lub 
pap ierach  publicznych procentow ych, po kursie 
oznaczonym  przez M inisterstw o F inansów .

L icy tanci m ogą codziennie, z wyłączoniera 
dni galow ych i św iątecznych, od godziny 9 z 
ran a  do 3 popołudniu , p rzeg lądać i kopiow ać 
w arunki licytacyjne w h ió r ie  Z arządu X I  O krę 
gu K om unikacji.

W arszaw a d. 22 K w ietnia (4 M aja) 1874 r 
W nieobecności N aczeln ika O kręgn 

In sp ek to r  C złonek Z arządu, 
N aczelnik W ydziału  S tępiński.

B uch a lte r B rześciański.
( 2 - 3 )

N. D. 3098. Saczelnik powiatu 
Noworadomskiego.

Na zasadzie rozporządzenia R ządu  guber 
nialnego Petrokowsk ego z dnia 24 Stycznia
.  U : V— t 'lQ nn Ini/ł. slln nr.' A fł rum rtó ni n ilh lip r.

53. w majątku Lisowek od sumy roczn j 1 njeuttZymującem u się się p rzy  licy tac ji, bez 
r s .  9. - włócznie zw róconą zostanie; i niezależnie od

54. w majątku Miechowice od sumy rocz- j jcaacj j ) obow iązani także złożyć na koszta pu- 
nej rs. 39. _ t  . I b likacji niniejszej licy tacji, m ianowic e: na pood sumy rocznej

N . D . 2979. Wójt Gminy Radziechowice. 
P o d aje  do publicznej wiadom ości że po ś. p 

Józefie Żebrow skim  zm arłym  bezpotem nie w 
V ii Jedlnie gm inie tu tejszej pozostał m ajątek
ruchomy i nieruchom y k tóry  oceniony został na  1 nej rs. 9- 
    ̂ i n o  z h K l i  A\ %/ .  I m n ia ia l r  ? W 7.vw »m  z a t e m  I 58. W E O a j^ tk l l

55. w majątku Ponuwice 
rs. 4 i kop. 77‘/.2.

56. w majątku Many od sumy rocznej rs. 
20 kop. 25.

57. w majątka Suchostruga od sumy rocz

sumę 1108 rabli 4 1 ’/ !  kop iejek ; wzywam zatem  
wszystkich sukcesorów  aby w ciągu 2 -ch  mie­
sięcy od d a ty  ogłoszenia z stosow nem i dow o­
dami przybyli do kance la rji gminy tu tejszej po 
odebranie wspomnionćj wyżej sukcesji, — 
przeciwnym bowiem razie sukcessja  ta  wy­
daną będzie stosownie do p ryw atn ie  spo rząd zo ­
nego testamentu przez zm arłego  Żebrów  
•k iego .

w R adziecliow icach d. 8 (20) M aja 1874 r.
K uśnierski.

r e g u l a c j e  h y p o t e c z n e

Y C T P O ń C T B O  Ł in O T E K L .

N. D . 3110. Trybunał Oywilny '

Jułjanów od sumy rocznej
rs. 30.

59. w mająt u Mirowice od sumy rocznej 
rs. 25 kop. 50.

60. w majątku Machnatka od sumy rocz 
nej rs. 48.

61. w majątku Maławieś od sumy rocznej
rs. 21- -ii 111: ■ /I .

62. w majątku Bielsk od 3umy rocznej rs 
144.
$ 5 3 .  w majątku Starawieś od sumy rocznej 
rs. 51.

64. w majątku Bodzew od sumy rocznej 
rs. 28.

65. w majątku Rosochów od sumy rocznej 
rs. 4 kop. 50.

66- w majątku Michrów od sumy rocznej
rs 25 kop. 50 j - f i łw B  jln; i o in

67. w majątku Michrówek od sumy rocz­
nej rs. 16 kop. 50.

68 . w majątku Kruszew od sumy rocznej

zycjo k tó rych  ro czn a  dzierżaw a nie przenosi 
100 rs . rub li 5, — a  na pozycje k tó rych  roczna 
dzierżaw a przenosi 100 rs., kw otę 5°/0 dzier- 
żawy. _

K onkurenci którzy nie będą życzyli b rać u- 
działu  w licytacji g łośne j, m ogą nadesłać  lub 
złożyć Izb ie  Skarbow ej W arszawskiej d ek la ra ­
cje opieczętow ano, w dniu do licytacji nazna­
czonym, do godziny 1 2 -ej w połudn ie, z d o łą ­
czeniem do takow ych w ym aganej k au c ji lub 
kw itu na  wniesienie takow ej kaucji do kasy.

D alsze w arunki szczegółowe, m ożna przoglą 
dać codziennie w biórze W arszaw skiej Izby

r. b.!NB. 429, po łaje do wiadomości pub licz­
nej, że w biórze ^ t f ż ą d u  powiatu Nowora- 
dom skiego odbywać śi'ę będzie* publiczna 
głośna licytacja jn plus w dniu .13 (25) Lip_
c a r .  b. o godzinie 11 rano n a  * » | i r a e i l a i
d r ż e w a  z łaSów ńkfeźą'ćych db m iasta No1- 

• woradonaska, p o i i a l n i i r g o  b u r z ą
sumJ dniu 1 (13) L ipca 1873 r. w ilości 351 całych 

246 połam anych satuk, obliczonych na 
289*/2 sażenów, czyli 18131, 6 stóp  kubicz 
uyćh

Licytacja irozpocziiie się od sum y szacun 
kowej rs. 325 kop- 40.

K onkurenci m ający chęć wziąść udział w 
tej l ic y tu j ',  obowiązani są z łożyć  kaucję  
w sto»uuku ’/ t  części całej sumy szacunko­
wej, k tó ra  złożoną zostan ie  doulepózytu No- 
woradom skiej Kasy leśnej bezprocentowo, 
do czasu zatw ierdzenia licytacji Nieutrzy- 
mującym  się zaś przy takow ej, kaucje zaraz  
zwrócone zostaną.

O prócz licytacji głośnej, dozwala się u- 
skutecznieuie licytacji przez opieczętowane 

które powinny być złozone do

700 również w W arszaw ie zam ieszkałych p ro ­
tokółem  J a n a  O rłow skiego K om ornika przy 
T ry b u n a le  Cywilnym w W arszaw ie w dniu 17 
(29) M aja 1872 r. sporządzonym , w drodze są ­
dowej przym uszonego w yw łaszczenia za ję tą  i 
zaaresztow aną została

NIERUCHOM OŚĆ 
w W arszaw ie w edług wykazu hypotecznego 
przy  ulicy K olon ja  Sielce a  wedle tary fy  m iasta 
W arszaw y przy  u llćy  C zerniakow skiej pod N r. 
3060 lit. a  hypotecznym , a  N r. 17 policyjnym  
w gminie M agistra tu  m iasta W arszaw y, w cyr­
kule policyjnym  IX  pod ju risdykcją  Sądu  P o ­
ko ju  W ydziału I I I  w W arszaw ie, n a  gruncie 
emfiteutycznym, z k tórego op łaca  się czynszu 
roczni-j do adm inistracji księztw a Łowickiego 
kop. 26Vj po łożona, poszukiw aną w ie rzy te ln o ­
ścią hypotecznle obciążona, prawem  w łasności 
do egzekw ow anych dłużników  K azim ierza i 
Teofili z M ieszkow skich m ałżonków  Czmocho- 
wskich należąca i w tychże posiadaniu  zosta ­
ją c a , przybliżonej rozległości g run tu  około  
łokci kw. 5,000 mieć m ogąca.

Z ajęta  nieruohomOść stanow i p lac pusty bar- 
jerkam i w słupki z drzew a od u licy  C zerniako­
wskiej ogrodzony, zasiany jęczm ieniem  i k a rto ­
flami, k tó re  również ja k  i barjerk i stanow ić m a­
ją  w łasność A gaty  T om kel, zabudow ań zaś 
żadnych niem a.

O bszerniejsze opisanie powyż zajętej i zaare 
sztow anej nieruchom ości znajduje się w akcie 
zajęcia  u  sprzedażą kierującego Sew eryna Ko 
zarzew skiego P a tro n a  w W arszaw ie pod N r. 
233 zam ieszkałego, zaś zbiór ob jaśn ień  i w a­
runki sprzedaży w kancelarji P isa rz a  T ry b u ­
n a łu  tutejszego w W ydzialo I  złożony p rze jrz a ­
ny być może.

Zajęcie w kopjach  doręczono:
1. JW . ICalikstowi W itkow skiem u P rezyden- 

towi m iasta W arszaw y, w W arszaw ie pod 
Nr. 462 urzędującem u, na  ręce C yprjana 
Ja strzęb sk ieg o  u rzędnika tegoż M agistratu .

2. IV. Em erykow i K ozerskiem u P isarzo­
wi Sądu P o k o ju  W ydziału  I I I  w W arszaw ie, w 
W arszaw ie pod N r. 405 urzędującem u, na ręce  
w łasne.

Obudwom d. 23 M aja (4[C zerw ca) 1872 r. 
W niesiono do księgi wieczystej powyż z a ję ­

te j n ieruchom ości w W arszaw ie duia 25 M aja 
(8 Czerwca) 1872 r., zaś w dniu dzisiejszym do 
księgi zaaresztow ań w K ance la rji P isa rza  Try 
b u n a łu  tutejszego n a  ten  cel utrzym yw anej 
wpisanem zostało .

P ierw sza pub likacja  zbioru ob jaśn ień  i wa 
runków  sprzedaży, odbędzie się na  jaw nej au- 
djencji T ry b u n a łu  Cywilnego w W arszaw ie, 
w miejscu zw ykłych posiedzeń p rzy  ulicy 
D ługiej pod N r. 549 w W arszaw ie o godzinie 
10 z ran a  w W ydziale  I  dnia 1 (131 S ierpnia 
1872 r.

Sprzedażą  kierow ać będzie Sew eryn K oza- 
rzew ski P a tro n  przy  T rybunale  C yw ilnym  w 
W arszaw ie, k tórego zam ieszkanie jes t wyżej 
w skazane.

W arszaw i d. 8 (2 0 ) Czerw ca 1872 r.
R. Linow ski. 

W ywieszono na  tab licy  w sali ustępow ej T ry ­
b u n a łu  Cywilnego w  W arszaw ie.

W arszaw a d. 8 (20 ) Czerw ca 1872 r.
R. Linow ski. 

N astępnie po odbyciu trzech  publikacji z b io ­
ru  objaśnień  i w arunków  licytacyjnyoh w dniach 
1 (13) S ierpn ia  15 (2 7 )  S ierpnia i 29 S ierpn ia  
(10 W rześn ia) 1872 r . T ry b u n a ł Cyw ilny w 
W arszaw ie w yrokiem  daty  29 Siczpuia (10  
W rześnia) 1872 r. w yznaczył term in do p rz y ­
gotowawczego przysądzenia nieruchom ości w 
W arszaw ie wedle wykazu hypotecznego pyzy 
ulicy K olon ja Sieloe a  w edług  taryfy m. W a r ­
szawy przy ulicy Czerniakow skiej ąwd Nr. 
3 0 6 0 a  położonej n a d z ie ń  12 (2 4 ) W rześn ia  
1 8 7 2  r . godzinę 1 0  z ran a  w  W ydziale I  teg o ż  
T ry b u n a łu  w którym  to  term inie licy tac ja  za­
czynać się będzie od  sumy rs. 100 p rzez  p op ie­
rającego wierzyciela postąpiouej.
W arszaw a d . 29 S ierpn ia  (10 W rześ.) 187? r.

R . L inow ski.
P o  odbyciu w powyższym term inie p rzygo­

towawczego przysądzenia pod  dniem  12 (24) 
W rześnia 1872 r. nastąpionego T ry b u n a ł C yt 
wilny w W arszaw ie tym że wyrokiem  nierucho­
mość powyżej opiśaną pezysądził przygotow aw  
czo ” Sewerynowi Kozarzuwśkiem u P atronow i 
przy T rybunale  Cywilnym w W arszaw ie za 
kw otę rs. 100 i zarazem  wyznaczył term in do 
ostatecznego przysądzenia rzeczonej n ierucho­
mości na  dzień 17 (29) L istopada 1872 r . go­
dzinę 10 z ran a  w W ydziale I  tegoż T ry b u n a łu  
w którym  to term inie licy tac ja  zaczynać się bę­
dzie od V, części szacunku tak są  biegłych wy­
nalezionego. V adium  złożyć należy  w ilości 
rs. 500.

W arszaw a d. 18 (30) W rześn ia  1872 r .
R . Linow ski.

sk iego P a tro n a  działającym , a  W an d ą  Z C h rza­
now skich H \  R uniker wdową w j e j  imieniu, 
o raz jak o  M a tk ą  i O p iekunką n ie le tn iego  B og­
dana H r. R o a ik e r, k tórego przydanym  O p iek u ­
nem je s t Ju lja n  H r, O pperm aa, w Waąeauw*® 
zam ieszka/i przez P a tro n a  R om ualda D zieszuk 
broniona

Jó z efą  H r. R on iker w W arszaw ie, M ur ją  z 
H r. R o n ik er  K ruszew ską w asy st-n c ji męża 
J a n a  K ruszew skiego, w D o b rach  L e j puny P o ­
wiecie Sejneńskim  zam ieszkałem i, P a tro n a  Ł u ­
kasza  Z brozińskiego za O brońcę ustanow ione­
go m ającem i.

D o b ra  m ają p rzestrzen i m or. now opolskich 
4965 pr. 115, w tern p o siad łośc i w ieczyito  
dzierżaw nych m or. 586 pr, 161, O grodów  m or. 
45 pr. 2 2 , g run tu  ornego mor. 1505, łą k  mor. 
495, lasn m or. 1547, zarośli, pastewnikUw m. 
716 pr. 184, innych szczegółów m or. 70 p r .  58.

F o lw ark i K ory tn ica  i K onty są w dzierżaw ie 
czasowej H erm ana P ru ssa k .

Z ak łady  przem ysłow e w dobrach : G orzeln ia  
F a b ry k a  Serów .

G ru n ta  przew ażnie pszenne, łąk i żyzne nąd  
rzek ą  L iw cem , g ran ice  usta lone .

B iegli ocen li to dob ra  na  rs. 132,400 i od 
te j sumy licy tac ja  się poczn ie .

P ierw sza p u b likacja  zbioru  ob jaśn ień  i w a­
runków  n as tąp iła  29 M arca  (10  Kwietnia) 
1874 r.

D ruga publikacja  zarazem  przygotow aw cze 
przysądzenie odbędzie się przed Sędzią  T ry b u ­
n a łu  delegowanym  W. W alentym  U latow skim  
w m iejscu posiedzeń T rybuuału  Cyw ilnego w 
S ied lcach  dn ia  16 (2 8 ) M aj* 1874*. o g p d łin ie  
4 z południa.

V adjum  wynosi rs. 6,000.
W arunki licytucyjne złożone są  u P isa rz a  

T ry b u n a łu  o raz przejrzeć m ożna u pop ie ra ją ­
cego przedaż P a tro n a  K aro la  Ł uniew skiego w 
Siedlcach.

.Siedlce dn ia  1 (13) K w ietn ia  1874 r. 
K aro l Ł uniew ski, P a tro n .

P o  odbyciu przygotow aw czego przysądzania 
term in  do stanow czego p rzy sąd z en ia  dóbr K o ­
ry tn icy  wyżej opisanych przeznaczony w T ry ­
bunale Cywilnym  w S ied lcach  p rzed  W . U la- 
tbw skhn Sędzią tegoż T ry b u u a łu  ua  d. 4 ( 1 6 )  
Czerw ca 1874 r. godzinę 4 z p o łu d n ia .

Siedlce d. 16 (2 8 ) M aja  1874 r.
Ł uniew ski, P a tro n .

N. D. 3128. Dwie nieruchomości w Wy 
Sżogrodzie, okręgu Płockim , pod NN. 164 i 
162 ębecnie, a dawniej pod iNN. Jć8 i 189, 
przy ulicy Rembowskiej egzystujące, sk ła ­
dające się każda z domu m ieszkalnego, sp i­
chrza, drwalni i siopy, placu i ogrodu, a nad­
to ostatnia zaw iera oficynę parterowe muro­
waną, należące do kuratora masy wakującej 
po M ajerze Lip3kier, w osobie Walentego 
Stryjewakiego, patrona, Sprzedane będą w 
dwóch oddziałach przez publiczną licytacją, 
w drodze beneficjalnej, przed w . Dembym, 
Asesorem delegowanym,, w sali posiedzeń 
Trybuuału Cywilnego w Płocku, a to ua za 
sadzie wyroku tegoż Trybunału s  duia 15 
(2 7 ) W rześnia 1873 r.

Po odbyciu w dniu dzisiejszym  pierwszego 
ogłoszenia zbioru objaśnień i warunków 
sprzedaży, termin do drugiej publikami ta­
kowych, a zarazem do przygotowawczego 
przysądzenia, oznaczonym został na dzień 
23 Styciznia (4 Lutego) 1674 r. godzinę 3-ą  
po południu, w którym licytacja pierwszego 
oddziału rozpocznie się  od sumy ra. 3,477 
kop. 8, a drugiego od rsr. i 84 2 kop. -23.

iVaruuki sprzedaży i taksę przejrzeć mo­
żna w biurze Pisarza Trybunału i u podpi­
sanego, sprzedaż p o p iera jącego .

Płock d. 11 (23; Grudnia 1873 r. 
Walenty Stryjewski, Patron 

Po dopełnieniu ogłoszeń warunków licy ta ­
cyjnych oraz przygotowawczego przysądze­
nia, termin do trzeciego ogłoszen ia i stano­
wczej sprzedaży b y ł wyznaczony na dzień 
8 (20; Maja 1874 r. lecz gdy takowy dla bra­
ku licytantów sp ełz ł bezskuteczn ie, wyro- 
-dem przeto Trybunału dnia dzisiejszego  
wydanym po obniżeniu szacunku co do n ie­
ruchomości Nr . 161 do sumy rs. 1965 kop. 
86„a co do nieruchomości Nr. 162 do a c n f  
rs. 1,036 kop. 27, termin do stanowczej 
sp rzedaży tych nieruchomości na daień 
Maja <8 Czerwca) godzinę 4 po południu 
1374 t1. wyznaczony Został, w którym licyta­
cja ro zpocznie się ,od sum wyżej wymienio­
nych

Płock  d. 9 ‘.(21) Maja 1874 r.
J, Piję tka, p isa rz  Trybunału.

Ziemiańskie)xV. D. 319$. Rejent Kancelarji 
w Warszawie.

Z mocy upow ażnienia JW . P rezesa  T rybu- 
nułu Cywilnego w W  arszaw ie z dn ia  15 (27) 
M aja  1874 r. Jkł 5125 ruchom ości d o  spadku  po 
W ojciechu Żajkow skim  należące, spisem I n ­
w entarza  przez .podpisanego R ejen ta  sporządzo­
nym objęto, sp rzedane zostaną przez licy tację  
publiczną w dniu 27 M aja (8 Czerw ca) r . b. O 
godzinie 4 p o -po łudn iu , przed  podpisanym  R e­
jen tem  w domu A» 2 3916 przy  u licy  Now olipki 
odbyć się  m ającą.

W arszaw a d. 15 (27 ) M aja 1874 r.
F ra n c iszek  R a p ack i, R ejent

deklaracje,
godziny 11 rano diiia wyżej przytoczonego, s 
®   uf n ic h  l i te r a m i  SllOlYwyszczególnieniem  w nich literam i sumy 

I ja k ą  licy tan t d ek la ru je  z a  sp rzed a jące  się
należy dołączyć do takowejdrzewo,

kaucję. , .. ,
Szczegółowe warunki tej licytacji, można 

przeglądać codziennu w biórze powiatu No

Skarbow ej w W ydziale poborów  i o p ła t, w cza '  d Tenil'ie Sz '^ ° łą D h .ZmV'ś w ^ ą t^ f  d d  galow ych, 
sie biórowym  od godziny 10 ran o  do 2 po p o - |d z ie n i l  e, y ą  4 ^
ła d n itu ,it ;v/ci:<j<i -1> w i/trU usm  oiyniiitv /)

W arszaw a J .  10 M aja 1974 r.
N aczelnik W ydziału  M alcużynski. 

za N aczelnika S to łu  K napihski.

D rzew o  m a jące  być  p rz e z  t$  lic y ta c ję  
sp rz e d a n e , o g ląd ać  m o żna na  g ru n c ie  p od ług  
w skazan ia  le śn e j s traży .

N o w o rad o m sk  15 M a ja  róT l r. 
R e fe re n t J a s trz e m b sk i.

Warszawie.
N a^żądanie S t^ W a w a  Ź aw adzkiego , podaj« 

wiadomości: że g ru n ta  , u
w m ieście K utn ie , pow iecie K utnow  >
bern jt W arszaw skiej po łożone, m ające p „  47 kop  25.

. „  — . .  . „ , . ra  -  majątku W ola-Kocierańska od sur

N. D. 3039. Dyrekcja Szczegółowa 
Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego 

w Warszawie.

JS‘. D. 2698. Komora Oelna w Pepłówku 
N iniejszcm  podaje do wiadomości p u b li-

Podaje do powszechnej wiadomości, iż ua cznej, że w biórze tejże komory Celnej, we 
, J . ____ • u a dmini - I wsi PfiFłłowkn. nowiatu Mławskiego, au-

chui morgów 82, prętów 64 i morgów 301 prę 
tów 2 , wywołane zostają do pierwiast J 
regulacji hipotecznej. Termin do ttko6^® 
tego dzieła wyznacza się na dzień 2 (14) W 
śnia r. b., w którym to terminie strony intere­
sowane same osobiście, lub przez pełnomocni­
ków należycie umocowanych, powinny się sg*°y
sió z objawieniem praw swoich do Kancelarji l 8 22  k. 50-
Kuczyńskiego Pisarza Kancelarji Ziemiańskiej ^3 . w majątku
gubernji Warszawskiej Odziału Wiejskiego, a 
to pod prekluzją Ustawą hipoteczną z r. 1818 
tt iro io n t.

Warszawa d. 16 (28) Maja 1874 r.
Sędzia Prezydujący, W ydziału  H y p o te cz n e g o  

W iejsk iegp , Ja łow iecl

sumy rocznej

69 w 
my rs 18.

70. w majątku Cieśle od 
rs. 3.

71. w majątku Kruszewek od 
nej rs. 10 k. 50.

72 w majątku Kuc.erany od sumy rocznej

sumy roez-

lA C Y T A C J E . —  T O P H I .

H . D . 3073. W a rsza w sk a  Izb a  S ka rb o w a . 
N m iejftzem  p o d a ie  do w iadom ości p u b li •

Nosy pod Tarczy od su-

my7 i °  w m a /ą V u kNosy5Poniatk i od sumy ro 

° Z75ej w m a ją tk u  0 - oczek od sumy rocznej 

rS 76?w m ajątku  O czesały od s-m y  rocznej

" ' 77 . wmajątku Widow od sumy roczuej 'S.
16 kop. 50.

78. w majątku Boruty od sumy rocznej 
r s .  24.

zasadzie a rt. 7 postanow ienia b. R ady A dm ini­
stracyjnej K rólestw a P o lsk iego  z dnia 28 C zer­
wca (10 L ipca) 1860 r. i upow ażnień przez 
D yrekcję G łów ną udzielonyeli, następujące d o ­
b ra  ziem skie, ja k o  zalegająco  w ra tach  T o w a ­
rzystw u K redytow em u Ziemskiemu należńycli- 
wystawionc są n a  p rzedaż przym usow ą 
licytacje publiczne, k tóre odbyw ać się będą  w 
W arszaw ie p rzy  ulicy M iodowej pod N r . 487 w 
kancelarji Rejentów  niżej wym ienionych.

1. D o b ra  Ip ie ln o , po uw łaszczeniu w łościan  
przy dziedzicu pozostałe , z wszelkiemi przyle- 
głościam i i przynależytościum i w okręgu O rbi- 
wskim, pow iecie {Kutnowskim, gubern ji War­
szawskiej {położone, ra ty  zaległe, w chw ili 
przedaży ,foprócz kosztów , wynosić beda rs 
1475, vadium do te j licytacji w 
5,400-licytacja rozpocznie się
38,798 kop. 40, term in przedaży dnia 17 (2 9 )
S tyczn ia 1875 r . przed Rejentem  Zawadzkim  
S tanisław em .

2. D o b ra  R dułtów , po uwłaszczeniu włos 
cian p rzy  dziedzicu pozostałe , z wszelkiemi

wsi Pepłówku, powiatu Mławskiego, gu­
bernji 1'łocWej położouyj, odbywać się b ę ­
dzie w dniu 21 i 22 M ja  r ku  bieżącego, p o ­
czynając od godziny i 2 w południe, d>5 
wieczór, publiczna głośna licy tacja  na sp rze ­
daż konfiskowanych towarów kontrabancio- 
wj/ęji, jako to: bawełń alnych, wełuiahych, 
lnianych jedw abnych i innych, oszacowanych 
na ogólną sumę 1649 rs. 52 kop.

Konkurenci którzy mając chęć brać u 
dział w licytacji, obowiązani są  przybyć w 
Czasie powyżej oznaczonym na miejBcu licy-
tacji- - iu jB n fli YsŁflMB .Utifl

P luś licytanci, ust zasadzie punktu  2,212j 
2,213 Zbioru Praw tomu X, przy licytacji o 
l,ow iązani są złożyć najm niej 2o»/^ sumy 

gotowiżnie rs. | jjrzez nich Ostatecznie jiośtąpiónoj, a tow ar 
od sumy TSt wykup ć w o-ą^u 24 godzin, Ucząc od zaczę

Gdy zaś term in powyżej oznaczony z pow o­
d a  zaszłych sporów  nie przyszedł do sku tku , a  
F ranciszek  P a try ck i p raw a swoje do sumy rs. 
1200 z procentem  i n a  satysfakcję k tórej nie­
ruchom ość pow yżej Opisana na  sprzedaż w 
drodze subhastacji; je s t pop ierana przeto  re tro  
cesją odstąp ił S tanisław ow i Patryckiem u i spo­
ry na  pilniejsze działanie S tanisław a P a try - 
ckiego wspólnie z Franciszkiem  P atryck im  w y­
rokiem  T ry b u n a łu  Cywilnego w W arszaw ie d a ­
ty 18 (30) K w ietnia 1874 r .  z rygorem  tem cza- 
sowej w ykonalności zapadłym  oddalono zostały 
przeto  T ry b u n a ł Cywilny w W arszaw ie wyro­
kiem z ilacji w dniu 10 (22) M aja 1874 r. wy­
danym  w yznaczył nowy term in do ostatecznego 
przysądzenia powyżej opisanej nieruohom ości 
na  dzień 18 (30) Czerwca 1874 r. godzinę 10 
z raua .w  W ydziale I  tegoż T ry b u n a łu , w k tó ­
rym  to terminie n a  skutek dalszego popierania 
S tan isław a Patryokiego obyw atela w W arsza­
wie pod N r. 1883a zam ieszkałego jak o  nab y ­
wcy praw  przez rotro cesją od F ra n c iszk a  P a -  
tryckiego tudzież tegoż F ranc iszk a  Patryckiego 
jak o  zbywcy praw  powyż w obw ieszczeniu  z 
kom parycji w yszczególnionego, obydwóch za 
mieszkanie praw ne do całego postępow ania su- 
bhastacyjncgo u Sew eryna K ozarzew skiego 
P a tro n a  p rzy  T ryb u n a le  Cywilnym w UVarsza- 
wie dawniej pod N r. 233 obecnie pod N r. 592 
zam ieszkałego obrano m ających, licy tacja  za ­
czynać się będzie od 2/3 części szacunkn tak są  
b iegłych wynalezionego.

Vadium  złożyć należy  w ilości rs . 500.
W arszaw a d. 15  ( 2 7 )  M aja i 874 r .

B. Linowski.

[cła licytacji, w przeciwnym ra u e  u tra c ą  pra 
wo do złożonego zadatku.

Pttpłówek 8 M aja1 '1871 r.
Zarządaąjąoy, - • -D  3 — 3

N. D. 3131.

DOBRA KORYTNICA,
sk ładające się z fo lw arku  K orytnica, W ola 
K orytu icka, K onty  z przyległościam i w Powie 
ci o W ęg ro w sk im  położone, odległe od M iasta  
W ęgrowa w iorst 12, od S tacji Kolei Ż elaznych 
Łochów  w iorst 14, M rozy wiorst 16j wystawio 
ne są  na s p rz e d a ż  w drodze działu  z mocy wy­
roków  T r y b u n a łu  Cywilnego w Siedlcach 1 
( 1 3 )  S ie rp n ia  1873 r. 5 (1 7 ) M arca 1874
między W iktorem ^H r. R oniker w d o b r a c Ą ^ ,
r y t n i c y  zkuiieszkałym, przez Karola

N . D ..3 1 2 7  P ra w n ie  zajęte ru ch o m o śc i:  m e­
ble jesionow e, lu sra , lich tarze i św ieczniki mo­
siężne, miednice, rąd le  m iedziane, bielizna męz- 
ka i stołow a, książki hebrajsk ie  i t. p., w d. 24  
M aja (5  Czerw ca) 18 7 4  r. o godzinie 10 z r a ­
no na  G rzybow ie, o raz bufeta , szafy sklepowe, 
lu stro , różne tow ary galan tery jne, norym berg- 
skie i szm uklerskie, album y, nożyczki, p e re łk i, 
parasole, rękaw iczki, nici, ig ły , guziki, klam ry, 
nessesera, grzebienie, pela, kalesony, k o łn ierzy ­
ki i  t. p ., w d. 27 M aja (8 Czerwca) r. b . o go ­
dzinie 9 z rana za Ż elazną b ra  mą, i w tymże 
dniu o godzinie 12 z południa na  tymże ta rg u , 
meble m aehoniowe, jesionow e, sosnowe, o b ra ­
zy, lu stra , zegar, lam pa, srebro stołow e, rąd le , 
różne sprzęty domowe, i t. p. n a  targach  w 
W arszaw ie, przez publiczną g łośną  in p lus li­
cytację sprzedane będą.

S . Kietliński, Komornik.
(u lic a  B ielańska  N r. 1 4  nowy)

Z A P O X W Y  E D .Y K T A L N E  
I S L E D C Z l i .  

B b L J O B U  !£']> C Y j U

O G Ł O S Z E N IA  P R Y W A T N E .

AoaBOJeHO n,eH3ypo».
w Drukami Okręgu Naukowego Warszawskiego.

N. D . 2687. Sąd Policji Popraw czej W -łu  
II  w W arszaw ie. Zapozywa M ichał* D v  
browskiego, la t 43, dym isjowanego żołnie 
rka w W arszaw ie pod Nr. 214 poprzednio 
Hamieszkał ego, obecnie z pobytu n iew iado­
mego, aby w ciągu dni 30 licząc od duia 0 - 
głoszeuia niniejszego zapozwu staw ił s ię  w 
lą d z ie  tutejszym , w przeciwnym bowiem r a ­
zie postąpionem  z nim będzie według prawa- 

W arszaw a d. 24 K w ietn ia  (5  M ają) 1874 r-

N D  3090. W e k s e l ,  pod d. 22  Lutego 
r. b. n» rs. 6 0 0 , przez K o h e r t a  T » « '  
c l s e r t ,  n a  zlecenie A l b e r t a  k o s e f e '
n i l d e s *  wystawiony, żyrow any przez F e rd y ­
n anda L oaper i pow ierzony osobie trzeciej i0  
zrealizow ania, przed czasem p łacenia on ego t-j 
na dzień 22 Czerw ca r. b. oznaczonym , uronio­
ny został, ostrzegą się zatem , aby  n ik t takow e­
go, jak o  niew ażnego z powodu niow ypłaceni0 
w alą ty  nie nabyw ał, pod skutkam i praw a.


